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Nowa Reforma“ wycho 


dzi dwa razy dziennie. 
Prenumerata wynosi: 


Kraków. 


rocznie półrocznie kwartalnie miesięszala 
| miejscu . . -. . . . „ .102 kor,—h.| 51 kor, —h.| 26 kor.60h, | 6 kar.60h, 
z odnoszeniem do domu „120 „ =, | 60 r | 80 „ =, | 10 „ — 
I Polsce: 
z jednorazową przesyłką poczt. 120 „ —, | 60 -„, —,„ | 80 „, —,„| 10 „, —, 
z dwnrazową s u 133 gy ~s | 66 „ —, | 83 „ = | 11 gy — 
f państwie niemłeckiem . .132 „ —,| 66 =, | 38 „, —„| 11 „ —* 
f innych państwach „ . . -« 144 „ =, | 72 „ — 86 „ —,| 19 „, —* 


Wwenumeratę i ogłoszenia (insorat ) uprasza się nadsyłać wprost do Admiinistracy ° 
„NW. Reformy w Krakowie, 
Redzkcya: mi. Jagiellońska 10. Administracya: ul. Św. Anny 3. 
elcfon Redakcyi 41. Administ racył 241. Dla rozmów zamiejscowych 1572, 
Nr rach. poczt Kusy oszczędności 857.484, 
Rekopisów nudsy?anych kledakcya nie zwraca. | 
wowile sprzedaż nnmerów pe 30 h.: w Biarze dzienników S. Sokołowskiego, 
ulica Trzeciego Maja 1, 5 iw Biurze Piohna, ulica Karola Ludwika 9. 


Ceną numeru 30 hal. 
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Kraków, 19 lutego. 

Sprawa udziału koalicyi w kształtowaniu 
granie państwa polskiego ruszyła z martwego 
punktu. Z radością stwierdza nasze społcezeń- 
atwo, że "wreszcie po czterech miesiącach bole. 
snego oczekiwania zaczyna zbiorowa wola zwy- 
cięzców stwarzać pewne fakty, które mogą sta- 
mowić punkty oporu dla nas w dalszych wysił- 
kach o słuszną gramicę państwową, równocze- 
Bnie zaś pozwolą nam zaczerpnąć tchu w tej 
niebywałej walce na wszystkie fronty, w któ- 
rej znaleźliśmy się w zaraniu naszego odro- 
dzenia, państwowego. 

Na pierwszem miejscu tych faktów potrzeba 
postawić zarządzone przez koalicyę przepro- 
wadzenie linii demarkacyjnej między nami a 
Niemcami. Przez wytknięcie tej linii, poza któ- 
rą maja usunąć się Niemcy, więcej aniżeli trzy 
zwarte Wielkopolski zostało  oswobodzonych 
„A półtora wiekowego najazdu niemieckiego i 
powróciło do całości naszej ojczyzny. Dalecy od 
miedoceniania tej decyzyi musimy jednak 
stwierdzić, że ami w części nie pokrywa się ona 
z temi uzasadnionemi naszemi żądaniami i na 
dziejami, które żywimy co do ostatecznego t- 
kształtowania naszej granicy zachodniej. Naród 
polski żąda bowiem przyłączenia da jego pań: 
stwa otnograficznie polskiej części Górnego 
Sląska, takichże części Prus Wschodnich i Za- 
chodnich, tudzież całoj Wisły z oboma joj brze- 
gami, ujściem i odpowiednią partyą wybrzeża 
morskiego. ądania ta są minimalne i opierają 
się w zmęełności na zasadzie cinogralicznej i na 
tyloknotnie powtazamem nam przyrzeczeniu Zæ- 
Vbezpieczenia dla Polski swobodregu dostępu 
do morza. 

Wyznaczenie obecnej linii demarkacyjnej u- 
suwa wpruwdzie największą trudność i przy: 
czynia się do prowizorycznego uregulo 
wanią stosunków naszych z Niemcami, ale ró- 


| 


postanowień zapadłych w T 


słusznym rcszczeniom i życiowym potrzebom 
państwa polskiego, 


wnocześnie okazuje się tak bardzo odłegłem od | tantami armii 10-tej 
naszych mimimałnych żądań na zachodzie, że gatami Oberostu układ, na 
rewirze nie może: | tmożliwiony został wojskom 
my uważać za inne, jak tylko za tym oza | WSchód przeciw bolszewikom. 
sowe. Naród polski żyje nadał w nieztomnem się na t 
przekonaniu, ża ostateczne postanowienia kon-, polskie 
grosu światowego uczynią w całej pełni zadość | 2a tron 


|| 


„4 
Wyjazd wielkiej misyi koalicyjnej do Lw o 


wa celem przeprowadzeniu rozejmu między 
nami a Ukraińcami, rokuje rychłe zakończenie. 
przelewu krwi we wschodniej Galicyi. Donio 
słość samego rozejmu będzie zależała oczywi- 
ście od podstaw, na których on będzie oparty. 
Mając w pamięci wspaniałą mowę pożegnalną 
generała Berthelemy'ego we Lwowie, której 
qrzewodnie myśli znalazły tak Świetne i silne 
potwierdzenie w onegdajszem podniosłem prze- 
mówieniu amhasadora Noulensa w Warszawie, 
żywimy niezłomną nadzieję, że podstawy tego 
wozójmu będą odpowiadały zakresowi naszych 
praw na południowym wschodzie, praw, przez 
cztery już blisko micsiące zabwierdzanych i u 
święcumych krwią setek i tysięcy naszych naj- 
Acpszych i najwaleczniejszych. 

Sprawa tymczasowego uregulowania kwestyl 
Śląska Cieszyńskiego nie postępuje 
„wprawdzie tak raźno, jak tego mieliśmy prawe 
oezokiwać, ale ostatecznie wszystko zdaje się 
frzemewiać za tem, że już w zupełnie niedale: 
kiej przyszłości Czesi cofną się na wyznaczoną 
im linia. a nasze połączenie z zaeltodem będzie 
znowu otwarte, Tu także, nie odstępując od na- 
szego żądamia Go do okręgu kurwińskiego, wy: 
padnie zapisać na dobro prowizoryczne chociaż. 
by uregulowanie stosunków granicznych i oswo 
bodzenie sił polskich dla. innego celu. 

Największa howiem wartość tych wszystkich 
na zachodzie i południowym wschodzie stwa 


+ tlkior Gomulicki, 


Zmarł poeta wielkiego talentu, jeden z tych 
nielicznych co dzierżyli berło poczyi, dostojny 
mistrz słewa,, jedyny widomy i prawdziwy 
przedstawiciel parnasistów polskich. Pisarz za- 
służony i popularny, poeta natchniony w dlu- 
gim szeregu lut trzymał rękę na pulsie społe- 
cznym i wślad jego drenien formował swe sło- 
wo kunsztowne, swą pieśń z duszy płynącą. 
Zmarł w chwili gdy otwarły się nowe Świty 
dla pelskiej duszy, gdy wypełniły się wiekowe 
tęsknoty i pragnienia kilku pokoleń Polaków, 
gdy poezya narodowa stanęła u wrót Chramu 
praojców, czekająe na swych pieśniarzy i bar- 
dów, coby uderzyli w hymn tryumfu i chwały. 

Wiktor Gomulicki urodził się w Ostrolęce w 
r. 1851. Na umiwersytecie warszawskim studyo- 
wał prawo i administracye, ale prędko uciekł 
pod skrzydła Muz od suchej Temidy. Już od T. 
1870 spotykamy liczne jego utwory poetyckie 
po czasopismach literackich rozsiewane, Czy- 
tame i deklamowanc z zapalem przez młodzież 
w okresie, gdy prąd pozytywistyczny tłumić 
począł wszelki romantyzm ducha i wzloty dusz 
w kradną ideału. Trudne warunki życiowe spra- 
wily, że pióro, które powołane było słażyć poe- 
ryi, musialo pójść w siużbe litoratury i dzienni- 
karstwa: a porywy natchnienia rozmieniać na 
drobną monetę. I tak się stało, że nie zatraca- 
jąc głównego charakteru swej twórezości poe- 
rychiej, stał się jednym z najpłodniejszych pi- 
£atzy-prozaików, powiesściapisarzem, kryty- 
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szały się w niepotrzebnych walkach o naszć 
słuszne prawa. Jeżeli koalicya chce uratować 
najistotniejszą część owoców swojego zwycię- 
stwa, musi dopomódz Połsce do rozwinięcia 
wszystkich uwięzionych w niej sił. Jest to inte 
res obustronny tak wielki i jednako dla obn 
Na wschodniej granicy Polski rozstrzygnie |stron wartościowy, że przyjmując na siebie chę- 
się ostatecznie problem nietylko jej własnej |tnie i z zapałem rolę puklerza Europy, możemy 
przyszłości, alə także przyszłości Europy. Je |przedstawiać nasze potrzeby bez zbyteomej 
żeliby bowiem armie bolszewickie zdołały prze- | skromności. 
lamać polską zaporę i zetknąć się z Niemcami,| Rząd ukraiński, który przed miesiącem je- 
wtedy cała Europa środkowa padłaby ofiarą |szcze obiecywał misyi koałicyjnej w Jassach, 
bolszewizmu, wobec którego także i zachodnia |że potrafi stawić opór bolszewikom, już „uciekł 
Europa nie mogłaby ostać się długo. To więc, | przed Chińczykami bolszewickimi z Kijowa i 
co koalicya czyni dzisiaj dla nas, ezymi dla |znajduje się w — Stanisławowie. Powtórzyła się 
siebie. Politycy nasi zatem, traktujący bezpo | jota w jotę historya z przed roku, kiedy to ten- 
średnio z koalicyjnymi mężami stanu, bynaj-|sam Wianiczenko w ucieczce przed holszewi 


rzanych i jeszcze stworzyć się mających prowi- 
zoryów polega na tem, że pozwalaja nam one 
skupić nasze, dzięki Bogu, tak szybko nura- 
stające siły dla najważniejszego celu, którym 
jest ochrona zmartwychwstałej Polski przed a 
takiem ze strony imperyalizmu bolszewickiego. 


Sroda 19 Lutego 1919. 


PPĘTYWEĄ 


mniej nie potrzebują doznawać uczucią upoko- 
rzenia, domagając sią od nich nietylko zabez- 
pieczenia wszystkich naszych praw, lecz tak 
że najwydatniejszej pomocy. 

Naród polski jest świadom swago dziejowego 
posłemnictwa. dla spełnienia go gotów na 
wszystkie ofiary krwi, ale koalicya musi we 
własnym swoim najbardziej życiowym intere- 
sie stworzyć mu takie warunki, aby ofiary te 
nie były bezowocne, aby siły nasze nie rozpra- 
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Przyłączenie ziem lit 
Szczegóły układy polsko-litewskie$0 


kami oparł się aż pod — Tarnopolem.., 

Koalicya w tym fakcie musi mieć jasny do- 
wód, że jedymą osłoną Europy przed bolszewi- 
zmem może być Polska i tylko Polska. Potrze- 
ba więc wzmocnić ją i dać jej konieczne wa- 
runki zarówno materyalne, jak moralne, sku- 
tecznero działania. Na ostatnią kartę stawia 
się zawsze najwięcej, A w tej wielkiej grze o 
przyszłość kultury i cywilizacvi europejskiej 
Polska jest zaiste — ostatnią kartą... 


owsko-Hlaoniskich do Polski. 


rozumienia. Wedle tej umowy dzięsiąta armia 
niemiecka cofnie się, a oddziały polskie zajmą 


Warszawa, 19 lutego (PAT). Ministerstwo | żej odcinek. Oddziały polskie wejdą dnia 18 do 
spraw zagranicznych departament litewsko-bia- | Wołkowysk. 


łonuski komunikuje: 

Dnia 5 lutego urzędowo podpisany został 
w Białymstoku przez szefa sekcyi ministorstwa 
spraw zagranicznych dra Kolankowskiego po 
odpowiednich pertraktacyach z reprezentanta- 
mi armii kijowskiej, do której mwłeżały Kowel— 


Brześć Litewski i Białystok, dalej z reprezen- | następujący komunikat: 


grodzieńskiej oraz z dele- 


wydać z posiad 


wikom. Osobnym ustępem układu zobowiązą- 
no Niemców do pozostawienia do dyspozycyi 


podstawia którego | szenie Polaków, 
polskim marsz na |przewidywała w statucie dwa cele, z których 
Niemcy zgodzili | pierwszem było połączenie Litwy z Polską ra 
ddawna żądany przez nas przejazd wojsk | podstawie Unii Jagiellońskiej. W razie niemoż- 
h przez Białystok, Grodno, Wołkowysk | ności osiągnięcia tego colu statut przewidywał 
t litewski, oprócz tego zobowiązali się łe przyłączenie do Polski niezbędnych dla niej 
anego przez się do dnia 3 lute- | ziem wschodnich. Obecnie wobec zmienionych 
|go 1919 r terytoryum żadnego odcinka bo!sze-| warunków politycznych i nierealności Unii, w 


| 


Zamiast Unil przyłączenie wschodnich 
gubernii, 


Warszawa, 19 lutego (PAT). Otrzymujemy 


a ziem wschodnich, g 
pochodzących zo wschodu, 


Dotychczasowa Liga zi 


dniu 16 bm. odbyło się walne zebranie, na któ- 
rem uchwalono postawić jako wytyczną linię 


rządu polskiego kolei, telegrafów i telefonów | przyłączenie do ‘Polski wspomnianych ziem 


w stanie zdolnym do użycia a ponadto przed-| wschodnich. W ten sposób usunięte dotychcza- 
stawić władzom polskim do kupienia wszyst-|Sową dwoistość dążeń Ligi, przez 60 zrzesze- 
kie objekty, będące istotną własnością skarbu | nie uzyskało poważną podstawę do pracy poli- 


niemieckiego, a znajdujące się na terytoryach | tycznej. 


litewskich obu powyższych armii. Na mocy am 
tykułu 9 tegoż układu zobowiązali się Niemcy 
do wydania wojskom polskim Białegostoku, 
Grodna, Brześcia Litewskiego I do natychmia- 
stowego dopuszczenia oficyalnych komisarzy 
rządu polskiego do tychże miast, Układ ten jest 
obecnie istotnie wykonywany. Wojsko polskie 
obsadriło już niemal w całości wschodni front 
w gubernii grodzieńskiej, tak, że można już 
przystąpić do utworzenia tam administiacyi. 
Dekretem Naczelnika państwa z dnia S-go 
lutego 1919 zostały wschodmie polskie prze- 


|strzenia krasowe poddane zarządowi wojsko- 


wemu. Pod kompetencyę tegoż zarządu woj- 


skowego podpadają zatem już dzisiaj na Litwie 
powiaty Białystok, Bielsk, Sokólka, Grodno, 


Wołkawysk, Kobryń, Słonin (częściowo), Brześć 
Iitowski, Prużany, a na Wolyniu Włodzimierz 
Wołyński, Kowel i Łuck (częściowo). 


wycoińnie wojsk niemieckich z Litwy 


Kraków, 19 lutego (PAT). Iskrowo. Z Berna 
telegrufują do »Agence Centralec w Lucernie: 
Układy polsko-litewskie doprowadziły do po- 


kiem, felietonistą i badaczem przeszlości War- 
- szawy, jednym z najwybitniejszych przodstawi- 


cieli umysłowej kultury w Polsce zaboru rosyj- 
skiego. 

Trudnym do wytłómaczenia jest u nas w Pol- 
sce objaw. że do pewnych osobistości w litera 
turze, które nie umiały, czy nie chciały równo- 
rzędnie występowac na arenic piśmiennictwa we 
wszystkich trzech zaborach, a tylko jeden z 
nich wybrały, jako teren swego wpływu bezpo- 
średniego, przylepiono etykistę pisarzy spe- 
cyficznie dzielnicowych. Tak było przez czas 
długi z Gomulickim. Znała go doskonale War- 
szawą i Królestwo, ale nie znało Poznańskie i 
Galicya. Utworów jego nie drukowały pisma 
ani poznańskie, ani nasze galicyjskie, nie wy- 
dawali ich nasi nakładcy, stąd też i ogółowi 

czytającemu pozostał on prawie nieznanym. 
Tylko garść miłośników piśmiennictwa rozko- 
szowała się dwoma pierwszymi tomikami poczyi 
Gomulickiego, które się ukazały w r. 1882 i 
1887 w Warszawie. I ta garść podawała sobie 
z ust do ust nazwisko młodego poety, który 
w zuraniu swej twórczości szedł w cieniu formy 
poetyckiej Słowackiego, a niebawem pod wpły- 
wem haseł wieku opowiedział się przy sztanda- 
rze racyonalizmu i utylitaryzmu w poezyj, choć 
był najczystszej krwi z ducha i natchnienia par- 
nasistą. 

Tego poety nazwiska, tego mistrza słowa: 
który ra polskim Parnasie stoi ohok Asnyka, 
Felicynina i Konopnickiej, nie znał do schyłku 


Na terenie Suwalszczyzny. 


Warszawa, 19 lutego (PAT). »Kuryer Wat- 
szawskie donosi z Suwalszczyzny: 

Wybory posłów do Sejmu mają się odbyć dnia 
16 bm. Ponieważ nastrój sfer włościańskich 
polskich w części Suwalszczyzny jest bardzo 
patryotyczny, największe szanse ma lista naro- 
dowa. Fonmacye litewskie, które były tworzone 
przez t. zw. rząd litewski w północnej Suwal- 
szezyźnie i Kowieńszczyźnie, topnieją coraz 
bardziej. W Olicie np. około 10 bm. z tysiąca 
ludzi pozostało tylko 300, w Kownie z 2 tysię- 
cy tylko 500. Oddziały niemieckie na terenie 
Suwalszczyzny przekształcają się w zupełne 
bandy. Ciągłe rabunki i starcia niesłychanie 
wymęczyły ludność i zrujnowały. W Augusto- 
wie znajduje się 6 niemieckich żołnierzy w wię- 
zieniu, których uwięziła polska milicya za ban- 
dytyzm. i. 

Komunikat urzędowy niemieckiego dowódz- 
bwa naczelnego o sytuacyi na froncie wschod- 
nim donosi, iż nad Windawą udało się powstrzy- 
mać natarcie wojsk sowieckich, które jednakże 
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Prenumeratos prryjrmują: 


Łamiejgcową: Administracya „Nowej Reformy" | wszystkie urzęły pocztowe; nziej- 

scową: Administracya „Nowei Reformy“. — Główna trafike w Rynkn — Agencya J. 

Hopcaza i A, Sałomenowsj, ul. Szozepańsza 9; lłiuro dzienników M. Hapozyca, ul. Jagiel- 
lońska 7; Trafika w Jakiennicach. 


Zamiejscową prenumeratę I ogłoszenia (inseraty) przyjmują: We Lwowie 

Biura dzienników: A. Bnchstab, ul Karola Ludwika 21; 5, Sokołowski, ul. Trzeciego Maja b 

W „Jarosławiu J. Soozyńska — W Tarnowie M. Rockach, — W Wiedniu Herman 

Uoldschmied (sprzedkś oddzielnych namorów), i. Wollre'la 8 — MH, Dukea Nachfolgond 

Haazonstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcis u. M.. Berlinie, Lipsku, Bazylei 

i Wrosławin, — R. osse, (texże w Warszawie, Berlinie, Hamburgu. Monachium i Norym- 
Ler<ze), — H, Ichalak, Wolizeile), 


Ogłoszenia (nseraty) przyjmuje Admisistracys „Now.j Reformy" za opłatą od miejsca 

wiarsza drobnam pismem z pierwszy raz 00 hal, zs każły następny raz 70 kal — 

Do numeru nielziełnego i Świytecznogo o 60 procent drożej, — Nadesłane po K %ā0 od 

wiersza. — Glosy publiczne po 4 K od wiersza. Uklad tavalaryczny, cyfrowy, skombi- 

nowsny, pierwszy ras K 1:50, Załączniki do „Nowej Reformy" (praspelty, cprkul 

ogłoszenia l b. p.) przyjmuje się za cenę 3 koron od 100 egzempł, dla zamiejscowych, a 1 
od 100 egzampl. dla miejscowych pranumorstoriw. 


oczekują tylko posiłków, aby ponowić atak i nie 30 osób, weżmio udział marszałek Sejmu 

opanować Libawę. | Tręmpezyński z wicemarszałkami. prezydyum 
Dnia 2 bm. została ukończona ewakuacya gabinetu, ministrowie, oraz rektorzy uniwersy- 

Ukrainy. Niemieckie naczelne dowództwo wy- | tetu i politeclniki. 

4 nadzieję, że do dnia 20 br. wszystkie maj" 7 n = 

Ska z wyjątkiem przeznaczonych dla obrony! ERN D Min UA sAIRE 

granic będą wycofane z terenów okupowanych. MARZY G misistery um © Gy, 

Warszawa, 19 lutego. Na wszystkich stano- 


Generalne gubornatorstwo dia LIWY wiskach w ministerstwie dla spraw wojskowych 
(Telefonem). spodziewane są w najbliższym czasie daleko- 
Warszawa, i9 lutego. Na międzyministeryal- | 1408 zmiany, 


nej konforencyi dla organizowania adminis ZNANE MiRUOtÓW z Cieszuńskiego. 


cyi cywilno-wojskowej w 16 litewskich powia- (Telefodnah. 

. tleton"m 
tach powierzono generalnemu gubernatorowi Warszawa, 19 lutego. Na posiedzeniu komi- 
w Warszawie. syi konstytucyjnej radzeno nad uprawnieniem 


Ziemie litewskie I białoruskie pod. |skueys o 7 mandai zostaący w obrębie cze 
zarządem wojskowym. 


swim, 
Socjaliści, wychodząc z założenia prawnego, 

Warszawa, 19 lutego (PAT). »Moenitor Pole | wystąpili przeciw uznaniu 7 mandatu, Ostatecz- 

skie ogłasza następujący dekret: nie uznala komisya tylko sześć mandatów 2 
Z chwilą rozpoczęcia operacyj wojsk polskich , wyboru. 

na ziemiach litewskich i białoruskich. rozciąga | A M 

się na te przestrzenie zarząd wojskowy. Rozpo-: HKQKCYH PROCESU 0 zamach siang, 

rządzenia wykonawcze wydawane będą przez! (Teletonom). i 

sztąb generalny wojsk polskich łącznie z depar- Warszawa, 19 lutego. Na podsiawie amne- 

tamentem litewsko-białoruskim w ministerstwie styi, ogłoszonej przez Naczelnika pań twa, do- 

spraw zewnętrznych. | pództwo okręgu generalnego w Warszawie u- 


Bi ZGUICZENIU h aiszemizmy, morzyło dochodzenia w sprawie zamachu sta- 


nu, dokonanego w styczniu br. na rząd i armię, 
Warszawa, 19 lutego (PAT). W najbliższym, <zystkie osoby, wmieszane w proces, uwolnio- 
czasie rząd ma wydać rozporządzenie natury,” p 
ogólnej, mającej na celu uporządkowanie sto- i 7 
suuków w Lubelskiem i w = cy 7 N oai = Misy A pme +. ary Za. k 
wem mają tam jechać nadzwyczajni komi- ArsSZawa utego (LA1). Wezóruj © godz, 
sarze, e alet daleko tades eni. 4 po południu przybył do Warszawy z Paryża 
ctwa. | Konstanty Skirmut, przewodniczący inisyi 
,poiskiej] w Rzymie, w towarzystwie sekretarza 
,dra Skowrońskiego i kuryera dyplomatycznego 


e = Komitetu Narodowego Paryż a 
Z Sejmu polskiego pm E Suka prisci ei 


Lisieckiego. P. Skint przyjechał w rastęp- 
stwie oczekiwanego od kilku dni hr. Mauryce- 
0 zatrzymanie władzy 
przez Kaczelnika. 


go Zamoyskiego, wiceprezesa Komitetu Nar 
` 


pol | 


dowego w Paryżu, który wskutek choroby v 
mógł przybyć. M- z^ soh% zbić 
dokumentów dyplomatyezoych. Pociąg, któ- 
4 (Tekstonem). rym misya jechała, uległ w Trzebinie katastro- 
/ Warszawa, 19 lutego. Na posiedzeniu Naro- fio, ale nikt z ezłonków misyi nie uległ wizko- 
dowego Związku Robotniczego uewalono gło- dzeniu. 


stwa załzynał n ank do Żydzi w kemisyi kenstotecyjnej. 


stwa zatrzymał władzę do:ychczasową aż do; 

leni : Pol ki. N: te (Telefonem. myar 
ostatecznego = enia granie s a tem Warszawa, 19 lutego. Do*komisyi konstybu 
samem stanowisku stoi poiskie stronnietwo lu- | cyjnej delegowali żydzi jako swego reprezem- 
dowe, Piastowcy, Stapińczycy, oraz grupa ks. tanta postą Birnbauma. 


Blizińskiego. : > 
s | Sprawa odszkodowania Polski. 
Ustąpienie $ukinetu PrderezSkIe$0, | Warszawa, 19 Iurego (PAD. W niedzielę wie 
(Polelekiefi) |czorom w byłym pałacu namiestnikowskim w 
. urzędzie likwidacyjnym odbyła się naradu 


Warszawa, 19 lutego. W kołach politycznych 
omawianą jest łącznie ze sprawą złożenia wła- 
dzy przez Naczelnika państwa sprawa zastąpie- 
nia gabinetu Paderewskiego, względnie zmiany 
paru tek ministeryalnych, Paderewski złoży 
swą władzę w ręce Sejmu. Będzie bo miało je- 
drak znaczenie teoretyczne, gdyż aż do utwo- 
rzenia gabinetu parlamentarnego prezydent 
Paderewski pozostanie przy władzy. 


Expose Paderewskiego. 
(Teletonem). 
Warszawa, 19 lutego. Na czwartkowem po- 
siedzeniu Sejmu prezydent Paderewski wygło- 


si swoje exposć polityczne. 
Przyjęcie dia misyj U Belwederze Warszawa, 19 lutego. W kolach poinformo 
» | wanych obiega pogloska, że arcybiskup ks. Ka 
Warszawa, 19 lutego (PAT). Dziś o godz. 8 | kowski zostanie niebawem kardynałem i powo 
wieczorem Naczelnik państwa podejmuje obia-|łany będzie do Rzymu, a w miejsce jego po 
dem szefów misyj państw sprzymierzonych. —- | wołanym zostanie arcybiskup gnieźnieński ks 
W obiedzie tym, na który otrzymało zaprosze- | Dalkbor. 


'przedsżawicieli kunicctwa i pracowników ham 
: dowych w sprawie zarejestrowania strat, po 
niesionych przez handel wskutex wojny. Prze 
: wodniczący, p. Stanisław Grabski, oznajinb 
| zebranym, że w sobotę wieczorem wyjeżdża da 
| Paryża, wioząc na kongres pokojowy referal 
lo stratach materyalnych, poniesionych prze? 
| Polskę w czasie wojny. Do pełności tego reft 
ratu potrzebire były bliższe dane o stratach, po 
niesionych przez haude] polski, W tym celu od 
będą się jeszcze dalsze narady. 


Arcybisk. Kakowski kardynałem 
i (Teicfonem*, 


storyi literatury polskiej. Jest to objaw dla na- 
szych stosunków literackich, dla tej uderzającej 
ignorancyi pewnych ster dla pewnych ludzi wy- 
sece znamienny. ; 

Wiktor Gomulicki jest dzieckiem epoki, która 
usiłowała cdebrać poezyi rolę przewodnią w 
życiu narodowem. Podmuch pozytywizmu po 
uieudałym wysiłku narodowego porywu w r. 
1863 r. zmroził dusze i serca. Poezya straciła 
w społeczeństwie posłuch — na szczęście chwi- 
lowo. Nawet jej przedstawiciefe ówcześni tej 
miary, jak Asnyk. zawiązali kompromis z prą- 

m ogólnym i nastrajaii lutnię swą na ton po- 
zytywny, wskazywali realne zagadnienia, pracę 
u podstaw, jako wytyczne punktą programu 
zbiorowej pracy narodu. Gomulicki w tym œ 
kresie poetycznej depresyi na gruncie Warsza 
wy i Królestwa, usiłował czas jakiś płynąć z 
prądem, ale bujna natura jego, widząca źródło 
szczęścia į rozkoszy ducha w poezyi, kazała mu 
wprędce zerwać z hasłami oportunizmu w krai- 
žo ducha. A zwolna nadchodziła po okresie bu- 

"v, walki i pomięszania pojęć i programów w 
dobie walki „młodych ze starymi", reakcya. 

Gomulicki patrzył na tę przemianę pojęć, na 
to powolne różniczkowanie ię pojęć, okiem 
sceptyka, z pobłażliwym na twarzy uśmiechem. 
Wiedział, że królowa poezyi musi zwyciężyć i 
odzyskać swą przewodnią, ideową rolę. 

Znosił cierpliwie kwilenia falangi wykolejo- 
nych duchowo parnatistów, co zatracali zdrową 
myśl į zdrowy sens w swych chorobliwych ma- 


dni swoich historyk literatury á. p. Stanisław, jaczeniach i TW lutnię, czekał, aż 


Taurncwski, gdyż ani jednem słowem istnienia 
jogo nie zaznaczył w swej sześciotomowej hi- 


pusty rozgwar umiłknie. A gdy przyszła chwila. 
że poczyi milczeć nie wypadało, gdy obowią- 


zek nakazał rzucić grom i wezwać do opamię 
tania umysły i serca zdeprawowane, gdy przy 
szedł dzień klęski i burzy — ocknął się z za- 
dumy i rzucił garść potężnych natchnień, która 
gremkicm echem rozbrzmiała po szerokiej oj- 
czyżźnie. 

Zbiór poezyi p. t. „Biały sztandar* ogłoszo- 
ny w porewolucyjnym roku 1906, był tą pie- 
śnią, która musiała wydrzeć się z duszy naro- 
du, jako hasło, wzywające do opamiętania się, 
do zaprzestania bratobójczej orgii. Gomulicki, 
uderzając w tę strunę, odczuł posłannictwo wie- 
szczą i zaśpiewał pieśń prostą jak modlitwa, 
spokojna, kojąca, która znalazła odzew jako 
wykwit chrześcijańskiej miłości bliźniego i była 
nietylko kwiatem na niwie poczyi, ale i oby- 
wautelskim czynem. Zarzucono mu w tym wy- 
padku nizki lot i brak odczucia wielkich mo- 
mentów w teraźniejszości — a tymczasem był 
to wysoki let ducha, podyktowany iutuicyjnem 
odczuciem krzywd i przeczuciem następstw roz- 
pętanej orgii nienawiści klasowych. 

Pierwociny poetyckie Gomulickiego mialy 
piętno przejęcia się poezyą romantyczną, ale 0- 
bok tego uderzały skończoną wytwomą formą. 
która pozostała zasadniczą cechą jego twórczo- 
ści. Niebawem, gdy rozbrzmiała na całej linii 
walka pozytywistów z przedstawicielami poe- 
zyi, Gomulicki stanąt po stronie poetów i w ey- 
klu satyrycznych wierszy wydrwiwał bezlito- 
śnie gromy, miotańe na parnasistów przez apo- 
stołów idei społecznych. długiego prawie półwiekowego pisarskiego za- 

Gomulicki należy do poetów, których ducho- | wodu uprawiał on, oprócz poezyi, jako pisarz 
wa organizacya pomimo, że nie jest skompłli- nratchragny, jeden z tyel, co mają coś do po- 
kowaną, nie jest łatwą do scharakteryzowania. wiedza 


Skala jego uczuć i nastrojów jest ogromnie bo 
gata — a nad tem wszystkiem góruje form: 
mistrzowska wieszcza, giętkość języka, bogac 
two słownika, splatające wykwint francuskiel 
parnaststów z lapidarną moca starw alshiegn js 
zyka. Dość przytoczye potężny wersz jego „T 
male rachmim*, gdzie bogactwo uezia waży 
się z kryształową migothwoscia slów 
plastyki z majestatryczną mocą ekspresvie. 
Należy on, Jak slusznie pow edziano, da ma 
relnej rodzmy Juliusza głowaekiceo i Alfred: 
de Musseta, a w poezyi jego dźwięcza pierw last 
ki poetyckie obu mistrzów słowa i myśli, sple 
cine z ideologią epoki, która ksztaliowaŁ 
umysł i serce dziecka wieku pozytywnego. 
Jako poeta, jest Gomulieki jednym z tycł 
wielkich talentów, którym się w literaturze na 
leży wybitne hosorowe miejsce, Zachował on je 
po dziś dzień, pomimo, że lutnia jego poetycka 
odzywała się coraz rzadziej w latach ostatnich, 
wyrzuciwszy z siebie gromkie słowa oburzenia 
na zarcdu duch zatruty w pamiętnym 1906 ro- 
ku, gdy bratobójcza, bezmyślna, inspirowana 
walka. krwią bratnią zalewała ulice Warszawy. 
Z wicikiej plejady wszelak ch mistrzów wig- 
zanego słowa, byl on jednym z pierwszych w 
szeregu tych, co wzbogacili poczyę rzetelnym, 
wartościowym dorobkiem i w wicńeu chwały 
przechodzą na karty historyi literatury, 
Ale nietylko jako pocta, ma Gomulicki ty- 
tul do uznania i wdzięcznej pamięci, Podczas 
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LI Kr. 2. 


Klemcy musirgaccg do Polaków. 


Z Biura prasowego Kemisyi Rządzącej do- 


BOSZĄ: 

Komisya Rządząca otrzymała od pełnomoc- 
nika niemiecko-austryackiej Rady państwa 
przy komendzie wojskowej w Krakowie pismo 
aastępujące: 

Na podstawie codziennych skarg na wrogie 
taktowanie znajdujących. się jeszcze w pań: 
twie polskiem Niemców austryackich ze stro- 
ny polskiej ludności. czuję się zmuszony, na ra: 
de nie cficyalnie, podać do wiadomości świe- 
lego prazydyum, co następuje: 

1) Rozmowy niemieekie na ulicach, kole- 
fach, w kandlach I innych lokalach publiez- 
nych, są napastowane przsz niektóre żywioły 
polskiej ludności i bywały już niejednokro- 
tnie powodem niemiłych scen, a nawet czynów. 

2 Urzędy i administracye odprawiają (bez 
wypewiedzenia) urzędników, resp. robotników 
niemiecko-austryackiej narodowości. 

3) Właściciela realności wypowiadają stro- 
nom niemiecko-austryaekim mieszkania 

4) Table z napisami niemieckimi, aczkol- 
wiek zaopatrzone stampilią wladz polskich, by- 
waja zrywane. 

5) Organa wojskowo-policyjne zakazują ofi- 
cerom i żełnierzom niemiecko-austryackim no- 
szenia austryackieg» uniformu. 

6) Niektóre dzienniki podjudzają ludność 
przeciw Niemcom austryackim. 

Ponieważ niniejsze wrogie zachowame się 
wobec obywateli państwa niemiecko-austryac- 
kiego wypływa głównie z niższych warstw na- 
rodu polskiego, upraszam, wskazując zarazem 
na trwające dobre stosunki między państwami 
polskiem a niemiecko-austryackiem w polity- 
cznej, a zarazem gospodarczej dziedzinie, o ła- 
skawe przedsięwzięcie środków, celem poucze- 
nia lrdności, że: 

1; Republika niemiecko-austryacka z b. mo- 
narchią austryacko-wegierską nie stoi w ża- 
dnym związku. 

2) Ludnośe niemiecko-austryacka nle jest 
ldentyczna z Prusakami państwa niemieckiego. 

3) W niemieckiej Austryi znajduje się jeszcze 
wiele tysięcy Polaków. Wrogie więc postepo- 
wanie przeciw niemieckim Austryakom wywo- 
ła odwet przeciw Polakom w niemieckiej Au- 
stryi. 

Opierając się na poparciu, dotychczas mi 
udzielanem ze strony wszelakich władz, ko- 
mend i osób oficyalnych w sposób najuprzej- 
miejszy, jestem przekonany, 4e wyżej opisane 
tachowanie się ludności nie jest wynikiem po- 
-ozumienia z władzami polskiemi. Mam nadzie- 
ję, że także świetne prezydyum poweźmie od- 
powiednie środki, żeby położenie niemiecko- 
austryackich poddanych w Polsce mogło się 
znowu pomyślnie ukształtować. — Z wysokiem 
poważaniem: Antoni Biedermann mp. 


Dela ludności po!skiej 
w Galicyi wschadniej, 

Z Biura prasowego Komisyi Rządzącej do- 
noszą: ; 

Wzgłędnie najləpiej powodziło sie interno- 
wanym Polakom w Stanisławowie, dokąd z po- 
czątkiem stycznia b. r. przeniesiono z Tarnopo- 
la władze cywilne, tak zwane  sekretarvaty 
ukraińskio. Wtedy to uwolniono intornowa- 
nyc 27 osób z więzienia i pozwolono im mie- 
sukac na wolnej stopie z obowiązkiem meldo- 
wania się codziennie w komendzie miasta. Mi- 
mo tych ulg. mających okazać światu kultural- 
ność władz ukraińskich i ludzkie obchodzenie 
się z Polakami. nie obeszło się bez barbarzyń- 
skich wykroczeń swawvylneeo żołdactwa. Oto 
dnia 7 stycznia zwaliło ono pomnik grunwaldz.- 
ki u wejścia do parku w Stanisławowie, chwy- 
talo na ulicach miasta młodzież polską i pro- 
wadziło do koszar, gdzie biciem po twarzy, na- 
hajkami i rzemiennymi pasami przorabiać cheia- 
no młodych Polaków na Ukraińców. W tym ce- 
lu pijane żołdactwo znęcało się na nimi od go- 
dzisy 2 po poludniu do północy, poczem odar- 
tym e ubrania i obitym do krwi kazano jeść 
pszenica z miodem, tak zwaną »kutięc, aby pa- 
mietali ukraińskie święto. 

Następnego dnia 8 stycznia oficer ukraiński 
burzył wraz z żołnierzami pomnik Mickiewicza 
w Stanisławowie. czemu wprawdzie przeszko- 
dził sekretarz spraw wojskowych. Wasowski, 
ało zu późno, bo pomnik stoi na jednej nodze, 
bez nosa i płaszcza, 

Dnia 26 stycznia przybyła tutaj deleeacva 
»Czerwonego Krzyża< ze Lwowa, panie: Dule- 
bianka, hr. Dzieduszycka i p. Opieńska w to- 
warzystwie oficera ukraińskiego, aby z bliska 
przypatrzyć sie doli internowanych i jeńców. 
Niestety, ukraińskie władze wojskowe nie do- 
puściły interesowanych do swobodnej rozmo- 
wy z delegacyą, a nawet, jak w Kołomyi, nie 
pozwolono jej ogłądać baraków, w których in- 


dziedziny p'śmiemniatwa. Był wytwomym felie- 
tenista, kryrykiem i estecykiem, głębokim zma- 
weg liierotvry, reduktorem i dzicnwkarzam, 
Ków:erzędnym jedsak czynnikiem jego twór- 
czeńci, kióry w osiaaniej dobie wziął górę nad 
twórczością poetycką, była nowela i powieść. 

Jest u nas w Połsce wielu powieściopxarzy i 
nowelistów, jest ach falanga ponad potrzebę wy- 
rustająca. Ale duchów prawdziwie powołanych. 
ramaszczonych stygntatem falenm i myślą 
twórczą zawsze było sie wielu. 

Ganviicki należy do tego nielicznego grona, 
które siało u kolcbki narodzin mwcii ariysty- 
cznej. Gdy Sienksewicz rzucał swojo pierwsze 
nowele, swije „Szkice węglem”, „Hane“, „La- 
timika", gdy Orzeszkowa dała Niziny“, Prus 
i Ńwiętkchowski swoja „Obrazki, Gomulicki 
dał oapierw swcje „Obrazki prawdziwe”, cykl 
prześlcznych opowiadań, w których rzewmość 
uczucia splaty xe z cudowną fema, a które od 
razu pocłowiły go w szeregu najwyłwiarkoj- 
zych nowelistów. , 

Dał potem kika dalszych cbrazków moreli- 
si; czazych, nicsjcych pogodę myśli humer i po 
poetyck.e tchnienie, które każdy uwwwór prozai- 
czmy Quwtewa jnelaacholią, dobierając się Gm 
ludzkich uczuć. Utwory te zóbruł w zbiorach 
„Zełony kaja“, „Róże i osty', „Obrazki we- 
£eckis“ i „Przy sloncu i przy gazie“. 


tomowani w liczbie 1.500 osób, w rimniejborczej 3 referma stada miejskiego | wszytiikiemi poprawkami, hynicstamemji przez 
i wśród chorych zakaźnie mieszkają i śpią na|W tej świetnej Rudzie powszechna panuje zgo |uncwców i wnioskiem 
gołej ziemi. Jeżeli i po innych obozach w Bu- da, że należy działałność Rady oprzeć na ma j-|waie do sekeyi II i M 


czaczu, Jazłoweu, Czortkowie, Żabiem, Tarno- 
polu postąpią Ukraińcy tak samo, wróci dołe- 
gacya do Lwowa bez wiadomości o istotnym 
starie nieszczęść 
i jeńców. 


utworzenia bojówki polskiej. 


hajkami w powiecie drohsbyckim i w Berysła- 
wiu, wywiezienie 150 ludzi 2 lutego przy 12- 
stopniowym mrozie na otwartych lorach, mię- 
dzy którymi hyli ludzie starsi, radoowie i pro- 
fesorowie, zasłużeni społeczeństwu. 

W jak bestyalski sposób postępują Ukraiń- 
cy, świadczy fakt, że zabrali właściciela fabry- 
ki, Wehrsteina, od łoża umierającej córki w 
chwi, gdy przywiózł do niej kapłana z religij- 
ną pociechą i mimo próśb umierającej, która 
na drugi dzień skonała, nie pozwolono mu zo- 
stać nawet pod strażą. 


Liprzysieżeni? 1. wiceprezydenta 
miasta. 


Kraków, 19 huego. 
Na wmaznjszem tajnem posiedzeniu Rady m. 

uabrauł ghs przewadziczący (prez. Federo 

wiez oświadczając, że ma posiedzemiu Rady 


"opa py 


— 


miejskiej w dniu 8 lutego b. r. został r. m. dr| "98, zupmzysiężono I wiecprezydenta miasta ijdem 
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szerszej 


li do współdziałaniu Rewizya statutu miejskie 


i udręczeń intemowanych lgo dążyć musi do upaoszczeria. w stosunkach | razie obowiązuje wstecz ad 1 wycia 1919 ro- 
h vi + wewnęśrznej działalności tej Kady i jej prze-|ku, służba więc nie m odesłuniu wużosku da 

_D ma 2 lutego wywieziono ze Stanisławowa |różnych organów, przyczem baczną 
pierwszy transport internowanych z 7 osób,|wyjzudnów uwagę ma zbyt przewieką i przesta- 
między któremi radcę Szydłowskiego, p. Łuso- |nmłą administsacyę wewnętaną. W końcu Ra- 
kowską i pannę Brykczyńską,  intarnowaną ida obecna winna w dalszym ciągu mieć na oku 
rrekommo ma skutek zmyślonych listów i pod- poprenyę 
robionych kerespendencyj, zachęcających dolo 


irtórzy żmudna, pełną odpowiedziałności a nie 
zawsze tzmuwaną pracą czuwucie w tych et- 
kich czasuch mid godnością, dostojeństwem i 
całością tego gidu. Proszę przyjąć zapewnie. 
nie, że tesame chęc i myśł i mnie ożywiają. że 


pragnę stać się chętnym i lojalnym towarzy- 


szem Waszych prax i zamierzeń<. 

Rada przyjęła programowe przemówienie na- 
wego wiceprozydenta przeciągłemi oklaskami. 
Prazydywm i członkowie Rady składali wicepr. 
Lawtrowaskiemu gratułacye, 


Z Rady m. Krakowa. 


Kraków, 19 hitego. 
Na tujnem posiedzeniu, poprzedzającem ja- 


Emest Bandrowski wybruny I wioeprezy | Perrtlono sacreg nominacyj w zakresie urzę- 


dentem miasta. Dr Bazkkrowski wówiadczył|1rików konceptowych, adminstracyjnych i w|wane rczułtaty, 


wówczas, że wyboru nie przyjmuje. Atoli w| budownictwie miejskiem. 
międzyczasie. po kumierencyt z prezydyann SPRAWA BYDŁA I MIĘSA. 


khtbów jniejżekial, dr Ernest Bamdrowski pier- 
wołuą decyzyę swvją zmienił i uówżadczył, że 
wybór na I wiceprezydenta przyjmuje. Webe. 
ugo prezydent wzywa dra Barsdrowskiego de 
złeżenia przysięgi. 

Po złożemu przysięgi »państwu polskiemu 
przez nowego wiceprezydenta, złożył mu pri- 
zydent Federowicz kycoenia skutecznej 
pracy dla dobra miasta na zaszczytnem Stano 
wisku, na które go zaufanie obywateli po 
wolo. Nieskarcelny charakter i pełna poówię 
ceram długoletnia praca społeczna nowego wice. 
prezydłerta dają gwuramcyvę, że na mawesn sta 
rewisku odda istotne miastu usługi. 

Z kolei zabrał głos dr Frmest Bandrow:. 
ski i przemówił mostępaijącemi słomy: 

»Świetru Rado, Szanowne Panowie! Dmękuje 
Szanownym Panom za obywatelskie zaufanie, 
kiórem raczyliście łaskawie manie obdarzyć, a 
które przyjmuje nie bez obawy, czy adotam 
na mie godnie zasłużyć. Ciężkie bowiem, prze 
tomewe ehwHe przeżywa masze miasto i jego 
ludność, Życie gospodarcze miasta, które talk 
pięknie anpowiadała się przed wojną, wyszto 
z normalnych torów, równowaga budżetów 
miejskich poważnie zachwiana, stoguniki apno 
wigzcyjme ukkadują się niestety ciągle jeszcze 
uiepomryślnie, a m domiar ziego zdrowotny 
stan w mieście budzi w ostatnich miesącacih 
luadzo poważna «hay. W taleich wiammikwch 
miejsca gospodarka tak w tej świetnej Radzie, 

x i w prezydyum, nuypotyka agremmo ünwd- 
moćci, miekiedy 1.6 do jezezwyciężenia, a lud- 
ność. odezazwijąca nieddię qolożema, czyni Ra 
dę miasta, a przedowszystkiem prezydyum od- 
powiedz 'xlmem za te niedomagania., Łatwo zro- 
zumieć. że stanowisko Rady, a zwłikacza pre 
zydyum, nie należy do najwygodniejszych. — 
Ale w takich akolicznościach jest obowiązkiem 
każdego obywateła dążyć do łączenia się i sku. 
pienia, do wspólnej pomocy, bo tylko na tej 
drodze da się rozłożyć ciężary równomiernie 
ma wszystkch, sprowadzić niexdzowne braki 
dzisiejszego położenia do możliwie znośnych 
rozmiarów, i w ten sposób, w poczuchu wspól- 
nosci zadań obywatelskich, przetrwać złe czasy 
a doczekać się lepszych. W tej myśli stają na 
wyzmaczanym dla mnie posterunku, ofrirując 
na użytek kochanego miasta cały zasób mej 
dobrej woli i moje skromne siły. Nie wątpię, 
„e wkrótee już dwisiejsze ciężkie chwile będą 
należały do szczęśliwie przebytej przeszłości, że 
uda się tej prześwietmej Radzie zatliźnić runy. 
zakłame miastu w CANY wojwy przez wiogów. 
6 uda się przygotować stary Kruków do obję 
cia tego stanowiska i tej roli, jakie stę mu nle 
zą w odwodzenej i zjednoczonej Rzeczypospe: 
litej. (Okłaski). 

Świetna Rado! Bieżąca kudencya Rady zbli. 
ża eię ku końcowi — niemniej czekają ją Toz- 
wiązamia zaowdnień pierwezrządmiego znacze- 
nia dla przyszłego rozwoju miasta. Najważniej- 
szem jest reforma miejskiej ordynacyi wy. 
obdarzył piśmiennteowo całym cyklem utwo- 
rów powieściowych, rozsnutych na dziejach nn- 
rodowych. Pojawiły się kolejno powieści „Miecz 
i łokieć", „Car widmo“, „Złote egmiwa'. 
„Grzech śmiertelay*, „Siódme Amen pana Mo 
krzyckiego”. „Gremdmuszkieter", a nawet cyk] 
powieści dia młodzieży pisanych. 

Miesukując w Warszawie. zżył się pazede- 
wszystkiem z jej murami, odczuł i ukochał całą 
duszą pweczyę Miasta, 3 z samotnych 
kenieniqdacyjnych wędrówek po zaułkach Ka- 
noni è pawan kilka domów »Opraw.a- 
dań o Stewej Warszewie". Znał Warszawę jak 
mało kto w Polsce, a zmajwomyość tę syreniego 
grodu czerpał nie tylko ze wspomnień; trady- 
cyi i zanułowane, ule z długach i mwwołnych 
poszukiwań archiwalnych, w które pogwądnł cię 
z całą namiętnością. Napisał zuemijącą powńeść 

hstorycan4 pt. „Miessezka wamauwska”'. Wio- 
lu z pisarzy współczesnych, który m. jego 
przykładem poświęcii sę badaniom przemo- 
sei mónsia i wzorem Krukema utworzyli „Tow. 
miłośników Warszawy, wyrzłe i po dziń dzień 
wycho z Seniymentu, jaki zmujdują w por 
zyuch Gomulickiege, pszepejanych rdzenne 
swiiskim pierwiastkiem. 

Mimo lelodnych umtłowań, które Gomufichzie. 
so predetymowały ra poete Warszawy, był on 
pińeśmńorzedu o charakwrze wybitnie narodowym 


A gdy qrzeimęlą doba panowania zoweli, ji własnością całej kulturalnej Pełski, która 


gdy rdzyskak prawo obywatelstwa powieść 
kstoryczna, Gomaleki na tem polu zalazi nie- 
nuiej wdzięczne połe, W ostutnich kilku lauuch 


| przez śmierć jego ciężką i uiczastąpieną ponosi 


Wład. Frofesch. 


IA 


stratę. 


IARN 


Na jawnem posiedzeniu Rady, które rozpo- 
czeło się dopiero okeło godziny 7 wieczorem, 
pierwszy punkt porządku obrad stanowiły 
wnieski komisyi administracyjnej © podwyż- 
szenie opłat rzeaałnianych w rzeźni miejskiej 
o 80 h do 1 K 40h od sztuki bydła io 1 K od 
sztuki nierogacizny. Ta pozornie nieznacząca 
sprawa posłużyła niespodzianie za punkt wyj- 
ścia dla długiej dyskusyi na temat kwestyi mie- 
snej. Nad referatem w sprawie podwyższenia 
tych opłat, przedstawionym przez st. radcę 
Zawadzkiego, czynił różne uwagi szereg 
radców miejskich. Przomawiali radcy Nowak 
iEmilewicz, z których ostatni przytoczył 
wypadki nadużyć oreznów miejskich, funkcyo- 
nujących na targowicy krakowskiej. Radca m. 
Bialik wystąpił przeciwko wnioskowi o pod- 
wyższenie opłai, wskazując, że rzeźnia miejska 
ma rzekomo i tax bardzo wielkie dochody, a w 
funkcysnowaniu ma pewne mankamenta, po- 
czem uczynił wniosek o przejście nad całem 
przedłcżeniem do porządku dziennego. R. m. 
Wayda, dła zilustrowania niodoli handlowej 
rzeżników krakowskich przytoczył ciekawe ich 
przygody w Grybowie, dokad wybrali się na 
kupno bydła. Rzeżniczy i handlarze grybowscy 
nie depuścili krakowskich do zakupna bydła 
wprost od kensumsntów, lecz zakupili je od 
mich sami i odsprzedal: następnie bydło rzeźni- 
kem krakowskim z zaobkiem 500—600 K na 
sztuce. Gdy to już doszło do skutku, rzeźnicy 
grybowscy udali się szybko do miejscowego 
komisarza rządowego ¿ze skargą. że rzeźnicy 
krakowscy wywożą i wykupują bydło, a prze- 
cteż trzeba coś zostawić dla miejscowej kon- 
sumcyi. Na to komisarz zarządził komfiskatę 
bydła u rzeźników krakowskich, którzy kolei 
musieli je znowu odsprzadać miejscowym fze- 
źnikom grybowskim, ale już po cenach maksy- 
malnych, oczy wiście — bsz zarobku. 

Po tej opowieści, zresztą niezmiernie chara- 
kterystycznej dla obecnych stosunków na pro- 
wincyi, przemawiali jeszcze: radcy m. Potu- 
czek i Misiołek za wnioskiem komisyi, 
ostatni podkreślając ujawniony już zamiar rze- 
¿ników podwyższenia cen mięsa z powodu tej 
nieznacznej podwyżki opłat rzezalnianych, wy- 
neszących jednę piątą halerza na kilegramie. 
Sprawozdawca p. Zawadzki w swem prze- 
mówieniu starał się odeprzeć zarzuty, podnie- 
sione przez poszczególnych radców, poczem 
prezydent Federowicz poddał pod głeso- 
wanie wniosek © podwyższenie opłat rzezalnia- 
nych, za użycie chłodni i solarni, który został 
przyjety. Za przejściem do porządku dziennego 
nad sprawozdaniem komisyi głosował sam je- 
den wnieskodzwca, r. m. Bialik. Wniosek 
rr Emilewiecza o wybranie specyalnej ko- 
misyi Rady miejskiej dia kontrolowania targo- 
wicy i rzeźni miejskiej, uległ — za zgodą wnio- 
skodawcy — modyfikacyi w tym kierunku, że 
czynność tę boruczono jednej z już istnieją- 
cych komisyj. 

PŁACE SŁUŻBY MIEJSKIEJ. 

Z porządku dziennsgo miała rozpocząć się 
rozprawa hudżetowa. Jednakże przez r. m. 
Holeksę został zgłoszony wniosek o zmia- 
nę porządku dziannego, który został przyjęty 
i pod obrady przyszła Sprawa etatu posad 
i płac i wynasrodzenia służby miejskiej. Sub- 
stratem był wniosek sekcyi IL i III, z projektem 
remulacyi płac wadiug 5 kias i nad nim znowu 
rezwinęła się żywa dyskusya. Z zasadniczem 
potępierńsm projektu wystąpił r. m. dr Re 
senzweig. który zgłosił kwntrwniosek o pe- 
dziale służby miejskiej na dwie tylko katego- 
rye: praoewników ukwslifikowanych i nieu- 
kwalifikowanych z zatrzymaniem dla nich 
Awóch najwyższych klas płac, pierwszej i dru- 
giej według wnioskn sekcyi. Za tym wnioskiem 


eświadczył sie r. Holeksu, z klubu chrześcijań-. 


sko-społecznege, zaznaczając zresztą prowizo- 
ryczny charakter całege projektu. Przemawiali 
jezeae r. m: Wielgns, Nowak, Koso 


budzki, Łuczke. Maciołowski — 


wszyscy prawie wychodzę z założenia, że re- 
gulaeya płac wodłuę wmosku sekcyi niedosta- 
tecznio uwagledmia ciężkie warunki życia go- 
spodarczege i podnosząc ciężką praee służby 
miejskiej dla gminy, za co należy się jej wyna- 
gredzonie. zavowniujące jaj jaki taki byt wraz 
z rodzina, bow usiekamia się do nadużyć. 
Wicepr. Szre wyjaśnił w dłuższym wywo 
dzie, że jakkolwiek sam jest za możfwie maj- 
wiiqzszem podniesieniem płac, to jednak spra- 
wy, obciążającej budżęż gminy ma lat szereg, 
wie można rezeuzygąć na kolanie, bez należy- 


tego i gruntowmęgwe rozpatrzenia, wobec czego 
zgłosił wniosek o odusłamie prejekitu wraz ze rowskł 19099 K; 


TEATRALNA G6iwaria. 


pedstawie demokraty.|eowania. Wniosek tan wicopr. Sarego Rada w 
cenej, powołując szerokie warstwy obywata. 


zwrócić |sekcyu stracić nie może. 


fimaneów miejskich, bez czego powome addawania, prze. 'wajpkwawość zaje- 
ującyeć sprawiedliwej, a często inwestycyjnej gospo- 
—. Widzieliśmy | qyrce miejsk. tak 


; ; a koni j po kilku bitach za. W : dłuższej o bedzi 
pice talie abai, jik Atorarse oniecznej pio za. | Wiceprezydent Rale w dłuższej odpewtedzi 


stoju ne można myśleć. W końcu zwracam się |'wyczeapującej wyjaśnił przyczyny tego- zjawi- 
do Ciebie Panie Drezydencie i do Was Panowie ska. R. Nowak zastrzegł się jesznza, że sprwwę 
Wiosprzydenać: Z woli Raty wstępuję do Wa-|qrmawaio poruszy na jednem z naujłliższych 
szego groma, do groma zasłużonych obywateli, posiedzeń. 


simo użyć trzech amtomobiiów ciężarowych, 


2 Środ 19 Latero 
K; Ka. J. Z. 10000 K; Ks. B. F. 10.600 K; dr A KÎ 
10600 K, radca W. P. 11.000 K; Ke. 1. T. 10.800 

Z. A, inode K; Ś. Darkiewiczewa 10.000 K; A. i Z 
Fawlinsioe 10.060 K; J. Batowski 8.000 K; Z. Zfes 
ski Suunto 7.000 K; H, Pawkieła 7.000 K; E K- 
4.000 K, W. Rosołowska 6.009 K; J. Kiuszyński 6.608 
K; J. Brchikski 6.800 K; B. Kruk 6.000 K; S. Mle 
mrwicz 6880 K; J. skora 6.000 R; dr B. Wojciechow- 
ski 5lwQ K: M. Wojcicehowska 5.060 E; R. Gawiń- 
aki 5.000 K; Ks. J. Tomasik 5.000 K; A Łubkowska 
+60 K; T. Cybulski 5%0 K; L. Fajtar 5.000 K; 
5. Siedlecki 5.000 K; L. Wochowa 5.000 R; 1. Bołecki 
EGN K; J. Obmiński 5.000 K: J. Zopothowa 5.000 K; 
L K. SUW K; dr K. J. 5000 K; Józeta Dietrich 5.000 
K: 5. Miłerowicz 56u K; S, Janowski 4.600 K; P. 
Jasiinki 4900 K, K. M. Zaczek 4.000 K; dr J. B. 4.000 
K; dyrektor J. H. 4000 K; dr Z. Z. 40u Ke dr J. 
Szymanewiez 4.000 K; K. Michalska 4.006 K; K. Jos- 
se 5-000 K: dr H. Monschek 3.000 K: prof. dr K. Ma 
jewski 8.000 K; W. Ogredmik 3.009 K; S. Godziński 
00 K; 1. Kostecki 3.000 K; M. K. 5.600 K:sA, Pa- 
drewski 5.000 K; dr T. Fiotrowski 3.60 K; M. Siko- 
ra 3.14%) K. Ponadto obliczono 450 zgłoszeń pu 2.000 R 
i Fyi zgłoszeń po 1.500 Ki 1.000 K. Łączna suma do: 
tychczasowych zgłoszeż w Panku przekracza sumę 
46.000 K. 

Z SEKCYI MIESZKANIOWEJ KOMISYI RZĄDZĄ- 
CEJ. VWczeruj cdbvło się posiedzeni: sēkeyi mieszka- 
nicwej K, Rz., na którem po referacie p. Pakiesa 
oświsaczcno Flę ra vlgami budowlsnemi przy bu lowie 
demów «v malemi mieszkaniami. Po referacie prez. 
Stawarskicpo oświadczyła się komisya odmow- 
ni: wobec żadania włazcicieli realności, aby nazwę 
ustawy „o echronie lokatorów" zastąpić „ustawą O 
unormewanie stosunków najmu“, Lo releracie dra 
rŁosenzwciga przyjęto wmosek o ngach podatko- 
wych dla przebude wać się mających domów dla wzma- 
żenia rucha Łudcwłanege, z tem zastrzeżeniem, że nie 
maju być uwalniane budynki, przectwko  przebu- 
Gewie ktoryel, y uwagi na ich znaczenie zubytkowo- 
kisteryczne, oświadczyła się komisya zabytków histo- 
rycznych rady miasta. 

NARODOWY KOMITET OBRONY KRESÓW PO- 
ŁUDNIOWYCH (Spiża. Urawy, obwodu Czackiego i 
Pcdkaja) przed naporem Czechów utworzony 25 sty- 
cznia kr. w Warszawie, ukonstytuował się dnia 17 lu- 
tego w Krakowie w lokalu Towarzystwa , Parrzaż 
skiego w następującym składzie: Przewodniczący p. 
Kazimierz Przerwa-letmajer, członkowie Komite- 
tu: pp. dr Szajnccha, prof. Uniw.. prezes Tow, Tatra. 
dr Semkowicz, prof, Uniw., dr Getel, doc, Uniw. dr 
Pawlica, doc. Uniw., dr Reuppert, doc. Uniw., dr Eliass 
Ragzitowski, prof. Zachemski, pról. Kantor, radca 
szk. Zawilińeki, delegat w Cieszynie, red. Matuszek ł 
delegat w Żywen prot. Popiołek. Narodowy Komitet 
krakowski pracować będzie w ścisłym kontakcie z 
Krmitetem warszawskim oraz komitetami lokalnemi 
(w Zakopanem, Nowym Targu, Krościenka, N. S4- 
czu, i 4 Towarzystwem latrzuńskiem, którego prezes 
oiarowid ewój !okal na siedzibe Komitetu Celem 
pracy bąlzie wytwerzeni» zdolności zaprzeczema 
wszelkim niesłusznym | krzywdzącym elen.ent polski 
ureszczeniom Gwchów przez zcbranie 1 przygotowiw 
nie wszelkien mesąegch polskie prawa poprzeć doku- 
mentów. Dyżury cedzienne odbywaja się w Towar 
rsystwie Totrzańekiem, ul. Andrzeja Potockiego 4, 
między Ł-6 popołuunm z wyjątkiem niedziel i świąt, 
oraz piatku, przeznaczonym na pomedzema- 

TY SPRAWIE PRZEKAZYWANIA BANKNO- 
TOW, lirzędowa „Wiener Załłung" cgłasza rozpo. 
r'ąqdzenie wykonawcze rządu w sprawie zakpeu a 
przywozu bankawotów banku austro-węgierskiego i 
przekazywania waluty koronowej do Austryi nie- 
mieckiejj W ruchu pocztowym zagmaizaym Z 
qrtństwami powstałemi na obszurze dawnej monar- 
chii uustro-węgiesskiej dopuszoralne 6ą tylko listw 
as.ykłe otwarte, zwyczajne próbki oowarowe, oraz 
pelecone kartki korespondencyjne, jak «ównied 
dzienpiki i przekazy pocztowe do wysokości 100 
K. Drzywożonć dn niemieckiej Austryi pakiery po- 
cztowe mija być bez wyjążku poddane gruntownej 
rewizyś ciowej. Tosuno postanowienie dotyczy 
przesyłek towarów koleją. 


dna Roserzwweiyca, pono- 
Rady miejskiej dia taa. 


głosowaniu przyjęła. Należy tu zaztuwzyć, że 
ta regulacya płac służby miejskiej w każdym 


Na tem właściwie porządek obra wyczerpa- 
no. Rade Nowak jedrak zgłosił dodatkewo 
irftenpelacyę o nieoddawanie, waględnie zbyt 


tych przez nią budynków szkolnych. 


T Kraków, 19 hriego. 

dż ad dużego czasu przeprowadzały wła- 
dæ odbiór bromi i amunieyi, przechowywimej 
precz lodné naszego miasta; rozbrajanie to 
odbyważo się systomatycznie i dziaeańeami. — 
W ten suosóh załatwiono już sprawę w dzielni: 
each Krowodrza, Półwsie Zwierzyniedkie, Grze- 
górzki, Wola Duchacka i t. d. Obecnie przyszła 
kolej na Kazimierz i Podgórze, których mie- 
szkańcy orzymali swego czasu z ckarzyi ongami- 
zacyi straży obywatelskiej koło 800 karabinów, 
a oddali dotychczas na żądanie właz, wojsko. 
wych zaledwie krłikanaście. Wajskrrwość doma- 
gala się stanowum peritustracy i to byto powo- 
zarządzonych poszukiwań, które, jak to 
już donosiliśmy, wydały wielkie i madspodzie- 
mie takie ooprwwda, o jakich 
mówiono powszechnie w mieście, o czem i nie 
które dziemniki podały seasacyjne i prmesadna 
mfosmaecye, 

Jak mus z kompetentnej surony informują. 
łozba znalezionych kamabimów, systomu »Man 
Kełer«, waha się pomiędzy 200 do 300. Były 
one ukryte w domach prywatnych, oraz w po- 
ważmaj części w kahale, podobro bez wiedzy 
zarządu. Schowaio były zręcmie w stopniach 
schodów, w drewniimych zaś oszatowaniach 
boan, przylegujących do mumm znaleriono 20 
granatów kęajzsjych, wiszących nx 
mamach i nabeje do karabinów maszynowych, 
Zabramo dałej około 1000 mundurów woj- 
skowych, płsezczów i przyborów, ukrytych 
w róniych sohowkach. 

Prócz tych jpmzedmiotów natraficemo na ca- 
łe maetwznny ródarych. atykułów oudziennoj po 
trzeby, jak cukier, pszenica, żyto, mą- 
ka. sukno, kilkaset kilo tytoniu ı 
t p. Somsmicyą było adi rycie tajnej gorzelni 1 
fabryki sacharyny, zajątych przez akcyzę na 
recz państwa. Obewnie są władze zajęte mwen 
taryzówe: tem i liczeniem zdobytego hupu, któ- 
rego wawitość jest oczywiście olbrzymia, 

Broń, amuicyę, granaty i mundury oddano 
włudzom wojskowym, resztę rzeczy złożono w 
mapirzynach remizy tramwajawaj i oddano pol 

piske kierownika umądu kormot Komisyi| ZBIÓRKA KSIĄŻEK. Komitet biblioteczny sekcył 
Roydzącaj, p. kom. Studzińckiego. Do przewie-| vpieki szpitalnej "oma A a N = aa 
iema a wiiskowych rmn.|cząć pa szerszą skalę wydawanie ksiązek po Bzpi 
1083 zd pora rów po izch podcjmic zbiorkę po domach, w czasie od 20 do 
25 iutego. Komitet zwraca się z gorąca prośbą do 
pulłiczności o składanie na ręce pan zbierających, 
zaopatrzonych w legitymacye, książek polskich, po 
wieści dla dorosłych i młodzieży, ujmująco pisanych 
vodręcziików szkolnych i wypisów, opisów podróży, 
tresser historycznych, epołecznych itp. komitet ufa, 
że tą drogą najszersza publiczncść zechce 5ię przyczy” 
mé do ulżenia doli rannych i chorych żołnierzy pol 
skich. 

z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Program pracy 
teatru im. J. Słowackiego na cza* najbliższy obejmuje 
„Nieteską komedvę* Z. Krasińskiego w układzie sce 
nicznym w 10 obrazach, dokonanym przez „prof. Ta 
deusza Sinke. a w malarskiej inacenizacyi Karola 
Frycza Dalej „Tartnie” Moliera z p. L. Bończą w 
roli tytułewej i w zupełnie nowej szacie dekoracyjnej, 
watezcie wspaniały poemat dramaryczny J. Raspro: 
wieza „Uczta Merodyady". nie grany w naszym tca 
trze cd 1. jat. Na recznicę przysięgi Kościuszki 
wznowiony lędzie „Kościuszko pod Racławicami". 
Jcaną z najbliższych oryginalnych nowości będzie 
Rol. Gorczynskiego kcmedy» pt. „Rzeczywistość”, 
grana dotąd ckoło 40 razy w warszawskim Teatrze 
Matym. fili Teatru PZA ora hoda Uramatyczna 
M. Szukiewicza pt. „Odyss w gościnie". 

Z TOWARZYSTWA SZTUK PIĘKNYCH W KRA- 
KOWIE. Obecna wystawa ohrazuw 1 rzezb w pałacu 
Sztuki (pl. Szczepameki 4) potrwa jenzcae kilka dm, 

cczem iuastąpi w dniu 2 marca owwarcie wystawy 
dwóch pelegirch artystów: W. Kemeczungo I W. Wyr- 
wińskiejro. Równocześnie osobną sę zajmie wystawa 
„Elejnotow Sztuki polskiej” (serya l) ze zbiorów. Fe- 
blssa Jarienekiegro, obejmująca dzieła: AxentowicBa, 
Chełmcerkiego. Dobickiego, Fałata, A Bierymskieeo, 
Malczewskiego, Błchoftera,  Masłowskiego, Matejki, 
Marszajkiewicza, Simsalera, WCiaza, Wyezołkowskiece 
i Wyspiaaskiego. Serya II i HI. ktorych otwarcie na- 
stąpi liciejno co parę tygodni, obejmą „dzieła „Joseta 
kankiewieza, Jana Sianieiawskiego 1 F. Jasińskiege 
centy skarza, Bac , e 

Obrazy i rzeźby na nagbliiszą wystawę należy nad- 
syłaż nzjpórniej do 25 bm. gdyż w tym dniu Zerra 
się Fomikya rozpoznawcza. Roczne bilety wstępu na 
r. 191% można już nabywać w Sekretaryacie Towarzy" 
stwa Sztuk pieknych (pt. Szczepanski 4). 


00 MAREK W ZŁOCIE warmości 30O K zase 
Me wała policya na dworcu „krakowskim u dwóch 
vydówck: 23 łetniej Ryfki Emel i Lconory Posner, tłó- 
niaczących się. że je otrzymały od jakiejs niesnajo- 
mej. by je zawieźć do Oświęcimia. Prawdopodobnie 
jeGnak panie te przelckły się przeprowadzanych w po- 
niedziaick rewizyj i starały się cenny skarb pryewieżć 
w inne. bezpieczniejsze sekronienie. 


inne artykuły przewcziły dwa antomobiie przez 
«ba ubiegłe dni. Krążyły też pxyłoski o odkry- 
cia wielkiej tości złota, okazuły się one jednak 
fałszyweni, gdyż zredukować je trzeba do zma- 
lezienia zaledwie kilkudziesięciu monet zlo- 
tych. Pogłoski to miały zapewne żródło w tem. 
że na dworcu kolejowym 'skunfiskowanio 600: 
marok w złocie, o czem doncsimy na  innem 
miejscu. 

Wyniki rewinyi, gamiem władz bezpieczeń- 
stwa pubłcznego. nie są pozhawione pewnego 
rabarwienia politycznego, o czem e możemy 
iedmak dać szuzegółowych imformaoyj, gdyz 
śladztwo jest obecnie jeszcze w toku. 


o AERZZWEEK ERO = COREZOR EEEE ET E | E EE | 


Najtzpzze lekrzta kzpliału 
— © |— 
POLSKA PSZYCZKA PAŃSPWOW A. 
Procent płatny 2a cały rok z góry. Lokata 
kasitału ma 334 ©. Nabró można wszędzie, 


| EURO WNIESIONO E 


KRONIKA. 


Kraków, 19 łutego. 


MĄKA Z POZNAŃSKIEGO. Transporty mąki z 
Piarańskiego nadchodzą rogulurnec. Wydziu a 
prewiracyjny K. Ra. zarządza natychmiast po na- 
dejściu transpertów ruwiział mąki, przydzielając 
<acowne ioia nyjbardsiej potrzebującym powra- 
em i zakłudom pracmysłowym i mmyn jednostkom 
aprowrzacy jnym. 

TRZECI TRANSPORT MĄKI z Poznańskieg > 
który nadszcjł wczoraj w nocy, został damia) Ta- 
no rozdzicłony w sposób następujący: R 

Rada Nanedowa w Cieszynie 10 wagypnów, miej- 
skie zakłady aprowmacyjne Lwów 10 wagonów tnie 
wliczając 9 wagonów przydzielonych z drugiego 
transportu), dyrekcya koła Lwów 6 wagonów, dyr. 
kol Kraków 10 wngonów, starosuwo. Kraków 2 
wagony, Wieliczka 1 wag, Oświęcin 2 wagony,| ZA TAJNY WYRÓB SPIRYTUSU aresztowała pa 
Limxuuowa dla gmin Kemina. Poręba Wielka, POdo- | ;cyą $raję Scheinowitaera i Izraela Ziege'mana w 
Fin, Niedźwiedź. jako nujhardziej dotkniętych kilę- lode rzu, ; > Sp 4 

icż agrn, Skanosti Sarok ) OWY PASKARZ. Żó-letracwu Salomono 
ja. oce e ać aj s wą: ec odebrano 13 kilo cukru. sprzedawanego 
pięć W po Wio pó: my > po 46 K za kilo. Grenberga aresztowano. 
wagon, biuro mzdzielcze din kopalń zachodniej = a 
Gulicyi 12 wagonów, rafineryz nafty w Trzebini Z krai. 
| waga. swiązch akon prof i nauczyciek 1 wagon. TARNÓW, 15 lutego. (W sprawie poparcia pożyczki 

CHLEB NA BIEŻĄCY TYDZIEŃ. Piekarze otrzy- WEWREWTNEJ — Waine zgr”me lanie tara. Koła T. 
muł w miembiem Biurze aprowizacymum mąkę do|N s W. — Walne zgromadzenia Składnicy towarowej 
wypieku chicba ma tytá»n bieżący. Cena chleba 1| kółek zelróczych. — Pod adrosea wydziału krajowe- 
wraokeść recyi KWTMIERZONA. ee. -- Prasluwienie amatorikie. Staraniem obrony 

(W BANKU UALICYJSKIM DLA HANDLU 1 PRZE- | narcdcwsj | Komitetu ebywatamzieen dla obrony kre- 
MYSA W KBAICSWIE zzaubekrybowzno względnie | sów ceyl się wrsarzj w sai Sokoła wiec pzy ol- 
nibrw nasiępzjące sumy 5 polskiej pożyczki |lizywim wire paliicchaści 2 zwłaszcza wioscten. 
PGdGA=O WE. T zajemnych A R Przewcdpirzył burm, dr Testi. Sprawę subakrybowa 
w Krakowa 685.069 D, dr K. A. Z0BUGO K; . Re nii pckkiej pożyczki WeWNZW ZA refczował ze rwy- 
qzneptory tei Sato K; H Kansler A0600 K; Powia-| kła swadą i oratorikza temperamentem ku. leiek, 


t Kas: Ropczyce 150400 K, Hi.|kapeann wajik polskich w Amecyes., tielerat przyjęto 
Maciek zdj Skawina 190.600 K; Ka A. W. naia eklwkani. a wymownym skutkiem propa- 


"OCSGG h; Fumiusz inwalidów b austr. 3 p. ułanów | gandy ks. lvieka był fakt, żs na wiecu i w Kasie 


emerytaln i i > 1 i 5 o i u k 30.060 
faeet K: Fundusz zy nrządników | Bau | czaczędnośai stbękrybowaw w iym datu koło 
hu gilicyjskiege 58.068 K; hr E. E. sust K; tej- |K. Way zicalceną awaaga 7 patrzotyczne mio 


miaństwn nasze poprze wydamiej sprawę pożyczki 
wewznękreiej, amel to uło w dzia wczorujszytm, 
«o morza wytłśmaazyt zugiem zyrcłAnIem Wiech 

Ird przewodnictwem hs. Wąterka odbyło mie 
wczoraj walee rgromńzeke tornor. Koła T. X, 8. w. 
tyrawozdutie z zo te K ata -~ rek uwiegły zło- 
eyt prol. &7ymarski, podnosy wybitne mumewa pra 
nę uk kikae ir ftanewisko koła w wypadkach 
pelilycznych, Kelo sknpaake T4 człenkow. Następnie 
"Fe udzaeieniu abeołeorywn usiępuzącewhu wydziałowi 


a?towi 26.009 K: A. Jaworski SO86U K; W. Biemiow- 
aki 28606 K; A. Krzyżanowski 20.68 K; R. Żuba 
2af K; U. Siermontewski 2Z0)UW ho 4. Farzecki 
2u.068 KL, Akademia handlowa w Krakowie 18.200 R; 
M. Zathęy 15.069 K; dr M, Rosinski 15.000 E; A. R. 
12000 K; W. Ksesydarszi 11.000 K, W. Kowalczyk 
MQ.L0 K; 5. Borowicz 10.060 K; A. Trąbka 10.006 K; 
S, Segwmski 100% K; Z. Gorczyaski 104% K; S5. 
qabęcki tuu00 K; E. Sekalski 1000 K, S. Roma- 
dr Z. B. 19.090 K; Rejent A. R. 10800 


Toda, 1Y Lutego. 


tikomsno wybcrów. Wybrani zostali pp. ks. Wątorek 
(prezes), prof. Wojciechowski (wiceprezes); do wydzia- 
lu weszli: pp. Szymański (sekr), Stopka (skarbnik), 
Cicłkosz. Enstachiewicz. dr Dziama, dr Rymar, Stra- 

tzewski i Szybowski. Do komisyi rewizyjnej wybra , 
no pp. Arwzva, Garzcjowskiego i Wojtasiewicza. Po; 
on.ówieniu sprawy svł+krvl owania pożyczki wewnętrz-! 
nej załatwienie jej | rzekazano wydziałowi. Oświadczo- 
no w tej sprawie gotcwość urządzenia odczytów, ce 

lem wydatnej prcpagandy. 

Pod pizewodnictwem dr Jędrzejowicza odbyło sięí 
wezcia; w fali Rady powiatowej waine zgromadzenie 
czienków składnicy towarowej „Kółek rolniczych. 
Według sprawozdania dyr. kk. dr Paryf; udziały 
człorsków wynosiły 140.466 K Bu h (członków 2537),) 
wkladki 1,250.358 K 89 h. Obrót pieniężny wynosił 
11,166.927 K 42 h. Końcowy zapas towarów oceniono 
w inwentarzu na 899.511 K 21 hal. Bilans zamknięto 
czystym zyrkiem w kwocie 32.154 K 29 hal. z którego 
64żu K 60 hai przelano do funduszu rezerwowego, z 
kwcty 25.007 K 49 h stworzono specyalny fundusz 
rezerwowy na ewentualne pokrycie strat w latach 
mastępnych, reszte zać w kwocie 700 K na wniosek 
Gwr. uładyszowskiego przeznaczono na fundusz stu- 
dertów-żołnierzy broniących Lwowa. 

% koler walne zgromadzenie uchwaliło zarządowi 
aLealutoryum, ks. infuł dr Bąbic wyrażono podzięko- 
wurie za micyatywę i trudy poniesione przy zakłada- 
nia i prowadzeniu składnicy, oraz wystosowano apel 
do meau warszawskiego, aby zniósł wszclkio kartki 
ua cukier, naftę iid., a zaprowadził wolny handel temi 
ańytkułani, Frzykrym momentem dyskusyi było gwał- 
tewne sprzeciwienie sie marszałka powiatu p. Jaśkie* 
wiczą. wnioskowi p. Gładyszewskiege, domsgającego 
się użycia 200.000 K na zakupno walorów pożyczki 
wewnętrznej. Stanowisko p. Jaśkiewieza było tem 
dziwnicjsze, źe na sali znajdowało się blizko tysiąc, 
włościan, — na których tego rodzaju wystąpienie 
roswssałka pcwiatu mogło wywrzeć wpływ bardzo 
ujcnry, oraz że eam oponent w czasach niedawnej 
pizeszieści był zwolennikiem wojennych pożyczek au- 
stzynchich, Ostatecznie sprawę lokowania zbędnych 
kapitałów w walorach polskiej pożyczki wewnętrznej 
przekazane decyzyi Rady nadzorczej. Wreszcie doko- 
nane usupcełniających wyborów. Do Fady nadzorczej 
werzh pp. Wiśniewski, pełnomocnik dobr ks. Sangusz* 
ków í Paw. rolnik z Woli Kzędzinskiej, do komisyi 
zaś rewizyjnej pp. Brzozowski, Gadccha, ka. dr Kuc, 
Sckułeki i Szumowski. Nastroj zgromadzenia był bar- 
dze p: ważny, a liczny udział łudności wiejskiej" — 
świadczył o żywem zainteersowaniu się włościan spra 
wą kocperatywy, której życzyć należy jak najpomyśl- 
niejszego rozwoju. 

PFerieważ nauczycicie, zaję'; w tutejszej uzupełnia: 
Jacej szkole przemysłowej sı otrzymali wynagrodze 
nia za naulię w b. roku szkoinym, przeto na tej dro- 
dze cdncszą się do Wydziału krajowego, aby na- 
reszcie ustalił budżet tej szkoły, przydzielił nauczy- 
celi dv klas płac i przyslał potrzebne pieniądze na 
wypłatę. 

Staraniem oficerów 16 pp. (dawniej 57 pp.) odbyło 
się w sali „Sokoła” przedstawienie aniatorskie. Grano 
„Pescia Abralamowicza 1 Rnszkowskicgo. Doskonale 
wywiążali się ze swych ról pp. « Lipinski (Węd- 
erynski. Kaempfowna (Wanda), Ni» uska (Agnieszka) 
Stopkowa (Tekla), Kopietzówna (Felicya), por. Ko- 
petz (Fredzio), por. Kiimceła (Jozet), por. Sekunda 
(Kaczyński). Reżyserował prof. Gorzejowski. Sala 
była przepełniona. Czysty dochod przeznaczono ma 
fundusz wdow i sierót po żołnierzach 16 pp. A 

Lwów ODCIĘTY. Jak nam donoszą, komuni- 
kacya mięczy Lwowem a Przemyślem została 
wnow przerwana. Ofenzywnym atakom ukraiń- 
ekim udało się przerwać tor kolejowy przez wysa- 


dzanie jednego mostka koło Medyki. 

Z LWOWSKIEGO KOŁA T. N. S. W. W sobotę od- 
, bylo się posicdzenie Iwowskiego Koła Tow. nauczy- 
ciel ezkół wysszych, Na wstepie zabrał głos w spra- 
wie nagłej dyr. St. Sobiński i wśród wielkiego wzbn- 
rzenia zebranych przedstawił treść memoryału dra To- 
binszu Aschkenazegc „wręczonego misyi francusko- 
angielskiej prdczas pobytu jej we Lwowie. Dyr. So- 
biurku oświetlił 1ewelacye dra Aschhenazego, zazna- 
czajacego w merociyale, iż w pamiętnych dniach li- 
stada w prabieżach brało udział tylko 5 profesorów 
ginaazyalnych i przedłożył odpowiednie wnioski, 
skierowane do Zarządu głownego i Rady szkolnej 
krajówej. Fodobnie jak wśród innych zrzeszeń rewe- 
4ucye dra Aschkenazego wywołały wśród 
nauczycielskich mesłychane *bnrzanie, na którem zro- 
eztą sprawa eie mie kończy. — Z kolei toczyły się 


zostawienie cyfrowe robotników polskich wywiezio 
nych za pośrednictwem niemieckiej Centrali robotni- 
czej w Warszawie do Niemiec 1 na Wschód (Ober- 
Ost). Liczby te odnoszą się tyike do b. okupacyi nie- 
wieckiej. Ogolna suma wynosi 299.740 robotników. 

Najwięcej emigrowało z Sosnowca bo 56.309, potem 
z Warszawy 58.784, » Łodzi 51.432, z Częstochowy 
2u.728. powiat łódzki 25.622, powiat kielecki 15.139 ud. 
Olbrzymia większość robotników tych pozostaje do 
tychczas jeszcze w katordze pruskiej, pomimo, iż 
rząd niemiecki jest socyalistycznym, uznającym zasa 
dę międzynarodowej solidarności proletaryatu. Ka 
zem z robotmkami, którzy przed wojną byl w Nicm- 
ezcch i zostali zatrzymani, oraz z robotnikami zwer- 
brwanymi z b. okupacyi austryackicj — masa prole- 
taryatu polskiego, jęczącego w nicwoli proletaryatu 
Niciniec — dziś będącege u steru władzy — wynosi 
Ok: ło 100.000 osób. 

PRETENSYE ROBOTNIKOW POLSKICH DO RZE- 
SZY NIEMIECKIEJ. „Kuryer Zagłębia“ donosi: W za- 
głębiu Dąbrowskicn zgłosiło w miesiącu styczniu 
prctensye de rządu niemieckiego 2678 osób z 5670 
pretensyami na ogólną sumę 950.135 marek, 8258 ko- 
ron i 1890 rubli. 

W Sosnowcu zgłosiło 1040 osób 2317 pretensyj na 
sumę 432.217 marek, w zawierciu 960 osób 2280 pre- 
teneyj na 580.281 marek, w Dąbrowie 658 osób 1073 
protensyj na 136.230 murek, 8,258 koron i 1800 rubli. 

Uprócz tego Urząd pośrednictwa pracy i opieki w 
SoFnowcu zarejertrował 334 osoby z tytułu nieszczę- 
śliwych wypadkow, niewypłacanych rent, zapomóg 
peźmiertnych i t. d. 


REPERTUAR 
TEATRU MIEJSKIEGO IM. JUL. SŁOWACKIEGO. | 
We środę, 19 bm; „Hedda Gabler* H. Ibsena. 
We czwartek, 20 bm: „Artykuł 264“ K. Załewskie 


0. 
W piątek, 21 bm.: „Czaple pióro“ D. Niceodemi'e 
Q, 

W sobotę, 22 bm.: (Nowość) „Krąg interesów" Ja- 
cinta Benavento. 

NV niedzielę. 23 bm. popoi: „Obowiązek* H. La 
vedana; wieczór: „Krąg interesów" J. Benarento. 
REPERTUAR 
MIEJSKIEGO TEATRU POWSZECHNEGO. 

We środę, 19 bm.: „Dzwony z Comeville". 
We czwartek, 20 bm.: „Oj mężczyzni, mężczyźni". 
W piątek, 21 bm.: „Dzwony z Corneville*, 


„Wisła 


PRALNIA CHEMICZNA i ARTYSTYCZNA 
FARBIARNIA 
KRAKOW, PODGÓRZE — PODGÓRZE, 
TELEFON 1496. 
FILIE: 
KRAKÓW: Grodzka 42. Karmelicka 9, Długa 
11a. Zwierzyniecka 15. Dietla 37, PODGÓRZE: 
ULICA NADWIŚLAŃSKA L. 8. 1748 


JÓZEF SOLNICKI 


nakomity komik operetki lwowskiej, artysta 
żywiołowego humoru i temperamentu, ulubie- 
niec wszystkich scen polskich, rozpocznie swo- 
je występy od dzisiaj, we środę, dnia 19 lutego 
b. r., na scenie Teatru »NOWOŚCIe. 2010 


z 


ZBYSZKO CYGANIEWICZ 
contra 
` TUOMISTO 
oto dwóch zapaśników, którzy w obecnym tur- 
nieju wybili się na pierwsze miejsce; dzisiaj, 
we środę, dnia 19 b. m., odbedzie się między 


a org e 


inimi walka rozstrzygająca w Teatrze »NOWO- 
|ŚCIe. — Czas walki jedna godzina, ponadto 


CYKLOP — JAROSIŃSKI. 


ZMARLI. Maryan Gunia, jednoroczny kapral 1 p. 


szeregów , art. pilnej wojsk polskich, przeżywszy lat 22, zmarł 


Gmia 17 bm. 


obrady nad kwerstyą wiwarna szkól. Po referatach ZAWIE OE EE ECT RZE PREZ N E WPRZRCJĄCEACEEWIA 


pracw. dra Zagajewskiego i dra Smolki'i po dysku- 
syi w której zabierało głos szereg moweów, oświad- 
czem eie jednogłośnie za otwarciem szkół ud ł do VI 
KI. ora» wyrażcne życzenie, by młodzież pulska wal- 
cząca w okcjach nie doznala przerwy w swych stu- 
dyuch. 

Uorącą, czasiuni namiętną dyskusyz wywołała spra- 
wa zaiczenia żydewskie 
na qirrwsze wezwanie kół syonistycznych stanął do 
pracy w domu towarowym: przy ul. Kazimierzowskiej 
pod znakiem pedwaóinego iojkąta znaczny zastęp 
profesorów żydów. Wszyszy mowcy Polaey uważali 
założone własnie w czasie obsenym gimnazya żydow- 
tkie juko separatystyczne, a nawet — jak tu i ówdzie 
zaznaczono, prowokujące i wyrazili zapatrywanie, iż 
w takim wyradku da nanczycieli, narodowych żydów 
mix jsca w rrkole palskiej być nie powinno. Do póź: 
nej godziny toczące się obrady przerwano do następ- 
nega posiedzenia. 


KATASTROFA KOLEJOWA POD KROTOSZY- 


(enzyci niemiccka w cej pelni, 

Poznań, 19 lutego. (PAT). Komunikat szta- 
bit generalnego z 18 lutego: 

Front północny: Na południe od Na- 


NOWA REFURMA 
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Grupa generała Rozwadowskiego: Wezoraj 
wieczorem wróg znów próbował przełamać na- 
sze pozycye. Wysiłki jego spełzły na niczem. 
Wszędzie zostały ataki ukraińskie z wie!kiemi 
stratami odparte. 

Śląsk Cieszyński: 
zmiany. 

W zasiępstwie szefa sztabu generalnego 
Haller, pułk. 


Sytuacya bez 


Niemiecki minister za porozumieniem 
Z Polakami. 


Weimar, 19 lutego (PAT). Niemiecki mini- 
ster spraw zagranicznych Rockdorfi-Rantzau 
wygłosił na zgromadzeniu narodowem mowę, 
w której wyłuszczył poglądy na politykę we- 
wnętrzną nowego rządu niemieckiegó. Program 
ten w chwili obecnej nie może oczywiście pomi- 
nąć tak ważnej dla Niemiec kwestyi polskiej, 
to też hr. Rockdorff-Rantzau poświęcił jej po- 
kaźną część mowy. Zaznaczył najpierw goto-| 
wość swego rządu oddania państwu polskie- 
mu tych dzielnic, w których przewazę mają 
Polacy. Rozstrzygnięcie jednak tej kwestyi żą- 
da od imstytucyi bezpartyjnej. Wielkopolska 


propaganda nie chce czekać na uchwały konfe-|przedłużone umową z dnia 18 grudnia 1918 x ` 


rencyi pokojowej i chwyciła się gwałtu przeciw 
Niemcom, ażeby mieć za sobą na konferencyi 


pokojowej najważniejszy atut posiadania w 5wo-. 


jem ręku. Przynosząc z tego powodu wojnę na 
wschodzie, Polacy nie widzą i nie chcą widzieć 
strasznego widmą bolszewickiego  tmperyaliz- 
mu, jakie grozi obu stronom. Fakt teu powinien 
otworzyć oczy każdemu politykowi, że pierwszą 
potrzebą Polaków byłego zaboru pruskiego jest 
sprawa zaprowadzenia połączenia z Bałtykiem. 
Polską nie może nawet powoływać się na rze- 
komą obronę, bo nowy rząd zniósł prawa wy- 
jątkowe. W: układzie rozejmowym zobowiąza- 


Bómy się pozwolić na przejazd misył ententy do| Mijem eti piin ZaiSZCZERIH Frere, 


(| 
| 


| 


Królestwa Polskiego į misyę w jej czynności i 
podróży wspieraliśmy. We własnym naszym 
wspólnym interesie musimy cię starać, aby a- 
tmosiera nienawiści, która obecnie zatruwa pol- 
sko-niemieckie stosunki, ustąpiła atmosferze 
czystej wzajemnego porozumienia się jeszcze 
przed konferencyą pokojową. Małe są obecnie 
widoki, że będziemy mieli w Polakach przy- 
jemnych sąsiadów, ale starania nasze muszą 
pójść w kierunku wzajemnej ochrony narodo- 
wych właściwości, by znaleźć jakieś modus vi- 
vendi., Do tego należy przedewszystkiem dać 
Polsce kontakt z Bałtykiem. W tym celu nie 
trzeba naszych granic naruszać, albowiem pro- 
blemat ten dałby się rozwiązać miFadaci co 
do żeglugi na Wiśle. Jeżeli Polacy zażądają w 
tym celu dla swojego samodzielnego państwa 
gwarancyj międzynarodowych, to Niemcy, o ile 
to nie będzie przeciw nim skierowane, temu się 
nie sprzeciwią. 


Z komisyi konstytucyjnej. 


Warszawa, 19 lutego. (PAT). Urzędawo. Pod 
przewodnictwem posła Seydy rozpoczęło się 


1 szkół srednich, w których kła, na północ od Łabiszyna znaczna działal- | dzisiaj o godzinie 11 i pół przed południem ze- 


ność artyleryi niemieckiej. Silne ataki niemie- | branie komisyi konstytucyjnej. które, ze wzglę- 


ekie na Broniewo i Antoniewo odparto zupeł- 
nie. Pod Miećkowem utarszki patroli. Czarnków 
ostrzeliwała przez cały dzień ciężka artylerya 
niemiecka. Kilka domów zburzono. Kościół ka- 


znaczne straty. Noc minęła spokojnie. 
Front zachodni. W odcinku Stere- 
kowskin: ożywiona działalność artyleryi nie- 


du na to, że przedstawiciel rządu mógł być obe- 
eny dopiero wieczorem, edroczyła się do go- 
dziny 6 wieczorem. Przed odroczeniem posel 
dr Marek poruszył kwestyę rządowej komi- 


|tedralny uszkedzony. Wśród ludności cywilnej syi konstytucyjnej, poczem poruczono przewo- 


dniczącemu komisyi wyjaśnienie tej sprawy u 
prezydenta ministrów. Wieczorem o godzinie 
6 wznowiono obrady w komisyi pod przewodni- 


(szenia broni została zredukowana w sposób na- £ 
ustępujący: ` 
, Podpisani pełnomocniey: Admirał We Ñ 
, myss(?) jako zastępca admira} Brovinga ge-B 
neral Winterfeld, jako zastępea generał de Ham- E 
mer-tein i upelnomoeniony minister de Haniel, 
zaopatrzeni w plenipotencye, na podstawie È 
których ustanowiono układ rozejmowy z dnia § 
11 listopada 1918, uchwalili konwencyę dodat-. | 4889 roku, zginał bohaterska śmiercią ma 
kową następującej treści: | | _ ĘĄ froncie wschodnim 16 lutego 1919 r. 
1) Niemcom oświadcza się, iż mają bezpośre- Wyprowadzenie awłoz m: mieisce wię 
dnio zastanowić wszełkie cperacye etenzywne K czneco m > sali 2 Sowia © 
przeciw Faasom w obrębie Poznańskiego j we 7 łogowego przy uiicz Wig. wsiciej pa K 
wszystkich innych okolicach. W tym celu 'za-| Ñ zowie odbędzie się dmia 19 lutego b. r 
brania się, aby wojska ich przekraczały linię, $ e godz 8 na póludniu ak 
która stanowi dawna granicą Prus Wschodnich! da gi 
i Prus Zachodnich od strony Rosyi aż do Lui- NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 
senfelde, następnie od tego punktu linia: na za-||Ą odbędzie się we czwartek, dnia 20 b. m., ' 
chód od Luisenfelde, na zachód od Wielkiejjj] o godzinie 10 rano w kościele 00. Kapu- 
Nowej Wsi, na południe od Brzozy, na północ | cyniw w Krakor iv. 
od Szubina, na północ od Kcyni, na południe jĘ 
od Szumocina, na południe od Chodzierza, na 
północ od Czarnkowa, na zachód od Biały, na 
zachód od Międzywodu, na zachód od Zbąszy- 
mia, na zachód od Wolsztyna, na północ od Le-| 
szna, na półmoc od Rawicza, na południe ad | 
Krotoszyna, na zachód od Qdalanowa. na wa- 
chód od Ostrzeszewa, na północ ud Jaruchową, 


SECRET Mr Kezimierz D:rooski | 


E À i |: Radca sądu krajowego 

2) Zawieszenie broai z dnia 11 listopada 1918 |8 przeżywszy łat 56, zmarł nagle dnia (Tigo FB 
dnia 16 stycznia aż do 17 lutego 1919, przedłu- |Ę lutego 1919 roku. 
ża się ponownie na czas krótki, aż do daty wy-|$) Wyprowadzenie zwłok z kaplicy na emen- 
gaśnięcia, w której mocarstwa sprzymierzonełjj tarzn na miejsce wiecznego spoczynku 
zastrzegają sobie przwo wypowiedzena go s? nastąpi peery dnia 20 b. m., oige 
trzy dni. zimie 4 po południu. j 

3) Wykonanie postanowień umowy z dnia 11 | Na ten smutny obrzęd stroskana żona § 
listopada i umów dodatkowych z dnia 13 gru-|Ą z dziećmi i matka zapraszają Krewnych, 
dnia i 16 stycznia 1919, nie urzeczy wistnionych |Ą Przyjaciół, Kolegów Zmasłego, Znajomych 
w zupełności, odbywać się będze w czasie prze-| 3 : pobożna Publiczność, 
dłużenia rozejmu według instrukeyi naczelne- |. NABOŻEŃSTWO ŻALORAE 
go dowództwa sojuszników. ý odprawionam zostania w iach. duia 20 

Trewir. dnia 16 luiemo 1919. Ho. m godzinie 8 rano w kytdjeie O o ' 

Foch, Brovning, Vanselow, | go nDe S E 


stein, v. Haniel. Kapucynów. 
Zakład pogrzebowy? »Coneord 


porucznik wojsk polskich 


urodzony w Krakowie dnia 26 grudnia 


Zakład pogrzebowy »Concordia: Juna WOLNEGO. 


B 
k: 
1E 


Ik 


bar. Hammer- 


Osobnych zawiadomień roz: lać się nie będzie. 


FT 


ae Jana WOLNEGO. 


PODZIĘKOWANIE. 
Wielmożnemn Panu DBrowi Stanisławowi 
Kwiatkowskiemu w Krakowie za  troskliwe 
i zupełnie bezinteresowne wyleczenie mnie 
z ciężkiej rany składam ta Arora serdeczne po- 
dziekowanie. ANNA PROZDZIKOWSKA. 


1 


Kraków, 19 lutego (PAT). Iskrovo damoszą 
Lyonu dnia 18 wm: 

Na Kkoenierencyi pokojowej przedstawiane o0- 
braz zniszczenia, jakie Niemcy uprawiali me- 
todycznie. Niemey starali się w krótkim cznsie 
zrujnować calkowicie Francyę przez atłumie- 
nie pracy narodowej. »Tempse umieszcza na- 
stępujące na ten temat uwagi: PODZIĘROWARIE. 

Ta wojna przeciw na emu handlowi, nasze-| Duchowieństwu, Dowództwu wojsk, Leka- 
mu przemysłowi, wszystkim naszym produktom |rzom i Siostrom szpitala w Gródku Jagielloń- 
ziemnym i podziemnym. naszej pracy w fabry- | skim, Towarzyszom broni, Kolegom szkolnym 
kach, naszym bankom i naszej kulturze, była i Przyjaciołom naszego syna, STANISŁAWA, 
przemyślana i przygotowana w najmniejszych | oraz wszystkim, którzy wzieli udział w nasżym 
szczegółach przez ekonomistów z tamtej strony | bolu, składamy serdeczne »Róg zapłać!e 
Renu. Delegaci narodów cywilizowanych u- ŁOS?OWIE. 
czestniczący w konferencyi pokojowej, są teraz z 
dobrze painformowani o niemieckich intruk- 
cyach poufnych. Wielki sztab generalny przepi- 
sywał bardzo szczegółowo gruntowny i zupeł- 
ny sabotage naszych fabryk j naszych warszta- 
tów na podstawie obliczeń jednego ze swych 
uczonych, a to w stosunkn tak dokładnym do 
dochodów, jak tylko jest możliwe (Tak samo 
jak w Polsce! — Przyp. red.) Co się np. tyczy 
metalurgii. czy nie widzimy, że wywóz mate- 
ryału, psucie maszyn i narzędzi, rujnowanie hut 
szklanych i inne manipulacye miały przynaj- 
nmiej na przeciag 16 miesięcy po podpisania 
pokoju uniemożliwić wszelką naszą produkcyę. 


3 
„i QcZa* 
FAREIARNIA i PRALNIA W KRAKOWIE 
oznajcia 
że wszystkie po dzień 31 stycznia 1919 roku 
dane przedmioty do farbowania lub czyszcze- 
nia, jako też kołnierze i mankiety, są gotowe 
do odebrania i uprasza P. T. Klientelę, aby we 


własnym interesie przedmioty te bezzwłocznie 
|wykuniła, gdyż za dłuższe przechowanie w obe- 


| 


Przemysł nasz wobec uniemożliwienia zrujno-|€N3M czasie pod żadnym warunkiem  ręczyć 
wanych naszych fabryk, miał do wyboru albo | nie może. 2022 8 


pozamykać fabryki, albo zwrócić się do prze- | 
mysłowców niemieckich o naprawę maszyn i 
o dostarczenie narzędzi. Niemcy miały zaraz po 
wojnie w pełni uruchomić prolukcyę i swój 


zee zwa iw PE ||. 2. 

DO WYDZIERŻAWIENIA FOLWARK bli- 
sko Krakowa, częścia obsiany, z inwentarzem 
„martwym ZARAZ. Zgłoszenia prod: »Folwark« 


przemysł, gdy tymczasem Trancya zniszczona, | idale do m po a ©; ak; 
wyludniona i zubożała miała wegetować w ipa- j p ak x ill 


raliżu niemocy. 


48 godzinny tydzień pracy. 


Dr Zotia Kaufmanówna 
Inż. Adet Siśódmak 


mieckiej. Gwałtowny atak niemiecki na Gra-|"twem posła Seydy prz udziałe ministra «praw 
ewo, podjęty po przygotowaniu przez ogień wewnętrznych,  Wojciechowskie g o, 
ciężkiej artyleryi, nie udał się. Nieprzyjaciel | imieniem rządu. Poseł Seyda zdał sprawę z roz- 
poniósł ciężkie straty. Pod Zbąszynem utarczki|mowy z prezydentem ministrów į wyjaśnił, że 
patroli i działalność artyleryi niemieckiej. Na|rządowa komisya konstytucyjna ma charakter 
południe od Zbąszyna toczyły się w dalszym |wyłącznie ankietowy i że jej działalność będzie 
ciągu ciężkie wałki. Nową Wieś i Wielki Gró-|jeszcze omówioną na radzie ministrów. Przyję- 
jec zaatakował nieprzyjaciel kilkoma batallo- |to następnie jako wynik dyskusyi zakomuniko- 
inami gwardyi i wyparł nasze załogi po zacietej|wany wczoraj wnłosex posła dra Kiernika w 
walce za Obrę. Dalsze postępy Niemców w stro- |sprawie śląskiej, jako dyrektywę dla referenta 
nę Chobienie udaromniły nasze rezerwy. Stra-|w tej sprawie, to jest posła Niedziałkowskiego, 
ty po jednej i drugiej stronie bardzo ciężkie. |który w porozumieniu z rządem ma nstalić za- 
Atak Niemeów na Kopanicę odparto, mimo, że |strzeżenie, podane we wniosku. Następnie za- 
nieprzyjaciel znów strzełał pociskami gazowy- |rządzono obrady poufne, które trwały do go- 


NEM. W nocy z durta 17 na 18 bm. e godzinie 11- 
toj lotnik niemiecki ostrzeliwał pociąg, zdążający 
do Krotoszyna. Szkody nie było, jednakże waku- 
tek paniki, jaka wybuchła, ustawiono źle zwrotni- 
tę. eo spowodowało zderzenie się dwóch pociągów 
ped Krotoszynem. szczegółów brak. 

HOJNY DAR. Ks. Olgierd Czartoryski złożył m 
potrzeby sił zbrojnych w Wielkopolsce na ręce ko- 
misurjatu naczełnej Rady ludowej w Kaliszu 40 
tysięcy marck. 

ZNIESIENIE GRDERÓW. Głowno dowodzący 
Dowbar- Muśn cki wydał rozkaz dzienny, w którym 
raleta wszystkim oficerom i żołnierzom, aby nie 


nosili ercerćw, krzyży i medali państw  zabor- | mi, Noe minęła na ogół spokojnie. 


Kraków, 19 bużego (PAT). Isknowo donoszą 
z Paryża: 

Wbrew zapewnieniom niektórych dzienników 
we Francyi będzie obowiązywał 48 godzinny 
tydzień pracy, a to od pierwszego marca dia 
przemysłu mechanicznego, zaś od pierwszego 
czerwca dla przemysłu hutniczego, Między de- 
legatami przemysłu tkackiego a delegatami 
związku pracy poczęły się już narady. Jak po- 


daje, tkacze życzą sobie, aby 48 godzinny ty-|” 


dzień pracy był wynikiem porozumienia mię- 
dzynanodowego. 


zaślubieni. 
Kraków, w lutym 1519 roku. 


Specyalista chorók -<zurmych r wenerycznaych 
Br BERGER 


ze Lwowa 


ord. ohecnie w Krskowie ulica Niecała L. %.- 


— — 


ZŁOTYCH PŁYTEK 22 KAR. DLA PP. 
DENTYSTÓW 
dostarcza S. Vester, Kraków, Grodzka 39—41, 


MIESZKANIA z 3—4 pożtoł, 


przedpokoju 


i kuchni z komftoriem poszukuję do wynałecia 


czych. 

OFICEROWIE POLSCY PRZED NiLM 
DEM WOJENNYM, Wychodzący w Sosnowcu „ 
ryer Zagłębia” dcnosi: p 

W. lrenobis, syn piekarza ż Szopienice i Tadeusz 
Stęśheka, syn lekarza z Huty Laury, uczniowie szko 
ty rcnej, siużvli wpierw w armji pruskiej, później 
wstypih dc woisk polskich, gdzie uzyskali stopicń 
oficerski. Dnia 25 stycznia br. wpadli w ręce pztrolu 
niemiuckiepo na drodzo de Czeladzi. W tych dniach 
cdpoviaudali w mundurach oficerów polskich przed 
nadzwyczajnym sadem wojennym w Bytomiu za 
zrode sinnu wobec Niemiec, jakoby wstąpili do służ- 
hy panstwa „wrogiego“. bronił ich znany adwokat 
* apialacz góriuckiąski, radca sprawiedliwości Czapla. 
Otronuca dowodził. że sprawa jest bezpodstawna, gdyż 
poniięczy Rzeszą memiecką a państwem  połskiem 
stan wcjenny nie istnieje, przynajmniej nie w myśl 

nrugraiu 88 kodeksu karnego Rzeszy niemieckiej. — 

rekurator wojskowy twierdzi, że stan wojenny po 
między Rzesaą 2 Polską istnieje od dnia 15 stycznia, 
w ktćrym to driu Polska zerwała stosunki dyploma | 
tyczmne z Niemcam. W Polsce powołano pod bron 
kilka rcczników i rczpisano pożyczkę wojenną celem | 
prowadzenia wcjny z Niemcamu. Obrońca zażądał 
wyjasnienia kwestyi sporrej przez urząd Rzeszy dla 
Bpiaw zayranicznych. Sąd zgodził się na to, natomiast 
odrzuci wuiosek o tymczasowe uwolnienie oskarżo- 
nych za kaucya, ze względu na blizkuść granicy i 
wyr keté cczekiwanej kary. 

ZABURZENIA W TOMASZUWIE. W Tomaszo- 
wie w powiecie rawskim wstrzymano wypłatę za- 
pomóg dla bezrobotnych, W niedzielę ubiegłą Tłum 
ludzi, przeważnie kobiet wtargnął do magistratu, 
aby energicznie domagać się wypłaty zasiłków. — 
Policya wzmocniona przez wojsko zajęła postawę 
wyczekującą. Tłum odebrał jednemu z policyantów 
karabin 1 usilował rozbroić drugiego żołnierza. 
Wejsko i policya dały salwę w górę. W czasie za 
mieszania jedna Gsoba zostałą zabita, według dœ 
tychczsowych danych prawdopodobnie z tegosame- 
go karabinu, który odebrane żołnierzowi. Śledztwa 
w toku. 

UPRUWADZENI PRZEZ NIEMCÓW 
FOLSCY. DBiulctyn ministerstwa pacy nr. 1 podaje 


IECKIM SĄ-; 
Ku- | 


ROBOTNICY. 


Front południowy. Pod Lesznem 
znaczna dzia'alność artyteryi niemieckiej. Atak 
Niemców na Wyżsowo odparto. Na wschód od 
Rawicza zwykła działalność artyleryi nieprzy- 
jaciciskiej. W ezasie wczorajszych walk pod 
Zdunami zdobyto 1 kułomiot. Samolot niemiec- 
ki ostrzeliwał pociąg osobowy pomiędzy Ostro- 
wem a Kaliszem. Jedna kobieta zabita. 


ody doraź: e w Wielkopolsce, 
Poznań, 19 ltego. (PAT). Generał Do w bor- 
Muśnieki na mocy rozporządzenia Naczel- 
nej Rady Ludowej zarządził sądy doraźne 
oprócz Poznania, także w Gnieźnie i Ostrowie. 


Klęska kolsz: wików p dManiewiczami 


Warszawa, 19 lutego (PAT). Komunikat szta- 
bu generalnego wwjsk polskich z dnia 18 bm.: 

Litwa, Białoruś: Sytwacya bez zmiafy. 

Wołyń: Grupa gen. Rydz-Śmigłego: Skom- 
binowany oddział pod dowództwem podpułko- 
wnika Sandeckiego stoczył zwycięską bitwę z 
wojskami  bołszewiekiemi pod Manie viczami, 
Zajęto stacyę Maniewicze, gdzie wróg zaskoczo-j 
ny naszem nagłem uderzeniem, pozostawił wiel- 
ką ilość dział i ogromne zapasy materyałów 
wojennych. Zdobyczy jeszcze nie przeliczono. 
W naze ręce wpadły trzy pociągi polowe, w 
tem 1 pancerny. W walee odznaczył się bata- 
lion 82 ciechanowskiego pułku piechoty i szwa- 
dron 8 pułku ułanów. Patrole nasze zetknęły 
się z nieprzyjacielskimi przednimi strażami pod 
Grzybowicami i Kalusową, na południe od Wło-| 
dzimierzą Wołyńskiego. 

FIASKO OFENZYWY UKRAIŃSKIEJ, 


Romera: Drobne potyczki. 


dziny 8 i pół wieczorem. Dalsze obrady odro- 
czono do jutra, to jest środa godz. 6 wieczorem. 


Pierwszy te: nsport amunicyi co Folski 


Warszawa, 19 lutego (PAT). Wczoraj przy- 
był do Warszawy transport amunicyj i mun- 
durów dla wojsk pol"kiek z Wiednia, osobnym 
pociągiem. który liczył 23 wagonów. Pociąg 
ten prowadził kowaador Rawlings, który miał 
eskortę, złożoną z kilku żołnierzy angielskich. 

czasie drogi na jednej stacyi czeskiej roz- 
grzały się osie u trzech wagonów. Żołnierze cze- 
sey. pełniący służbę na tej stacyj, przeładowali 
wagony tak, że pociąg mógł szybko ruszyć w 
dalszą drogę. 


„mbasada koalicyi w Polsce. 


Londyn, 19 lutego (PAT). Z Waszyngtonu 
donoszą: Komisya senatu pracuje na żądanie 
Wilona nad projektem dyplomatycznym, któ- 
ry ma ną celu zamianowanie ambasadorów dla 
republiki czesio słowackiej i Polski, 


Nowy szef sztabu w Czechach. 


Praga, 19 lutego. (PAT) Generał Pohle 
objął z dniem 17 b. m. stanowisko szefa sztabu. 
generalnego, zarazem został przedstawicietem 
marszałka Focha, 


Ronwencyi © sprawie przedłużenia 
zao esze ld brom, 


Kraków, 19 lutego (PAT). Likrowo donoszą 


Galicya wschodnia: Grupa generała|z Paryża dnia 18 bm.: 
Koswencya w sprawie przedłużenia zawie-'adwokackiej, 


każdego czasu, możliwie zaraz. Za wyszukanie 
é |dam wysokie wynagrodzenie. Adres w biurze 
Wynik wyborów |dzienników i ogloszeń Maryana Hunzzvca, Kra- 


Skizd rady nzemiecko-nestrouckiej, 


Wiedeń, 19 lutegi (PAT). 


do rady narodowej niamieck0-austryackiej > Š ków. ulica Jarielioiska L. 7, 1925 
nastepujacy: istów demokratów, uzo i r : zm 
następujący: 74 socyali 21 nieadockiń KAMIENICA dwupiętrowa z piekarnią, od 


chrześcijańskich demokratów, 
liberałów, 1 żyd nacyonalista, 1 Czech. Liczba 
wybranych członków rady narodowej ma być 
uzupełnioną przez mianowanie reprezentantów 
okupowanych ohszarów przez nieprzyjaciela, a 
więc  czesko-niemieckich, niemiecko-moraw- 
skich i południowego Tyrolu. 


cj 


roku 1863 istniejąca, przy ulicy Wiśluej Ł. 5, 
ma dogotnych warunkach DO SPRZEDANIA. 
Pośrednictwo zastrzeżone. Wiadomośc w mie- 
karni Fr. Kozłowskiego. ul. Stolarska I. 6. 
SKLEP Z MIESZKANIEM. dzielnica !V-ta, 
elegancko urządzony. towary mieszane, sprze- 


jda za 12.000 K firma J Ronski Szewska L. 5. 


ZAMIANĘ 
Uuapowicoziiny 4EUARLOT: z i à 
MICHAŁ KONOPINSKL Austryscniej PAŻYCZA: W cii 
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maz 5°), POJSKE POŻYCZKO prastoy 


Racesiamne. przeprawadza 
(Artyuuly w tym dziale nie pochodza cd redaxcył) DOM BANKOWY * 
Wszech nauk lekarskich LEOPOLDA BRANDSTATTERA i SPÓŁKI 


DR ZYGMUNT LUDMIRSKI W KRAKOWIE, ULICA KARMELICKA 10, 


gowrócił i ordynuje, jak dawniej, ad gedzisy NUMER TELEFONU 32 
3 do 5 po południu, UL. KARMELICKA L. 31. 


(= Keja dla 3 SPOLNIKA cieirezu (ehrest) Z kwo. 

DWIE KROWY MLECZNE SPRZEDA stary |4 10-000 K na duży ponpen d Ry p matą 
folwark, ZWIERZYNIEC, ulica DROŻYNA 9, zz l" l pri" a A e k + ~ 
al a bart > > Aal a e 2 cia eiat pod: »Spólnike do Adniimiswa- 

WŁAŚCICIEL DÓBR w Gałicyi wsczodniej cyi »Ńowej Reformye. s% 1819 8 
poszukuje krótkoterminowej pożyczki weżslo- EEEE toni a EE ya IĘTROWA lic 
wej do 30.000 K. Zgłoszenia pod: s Właścicletj  AIENICA EW przy uiicy 


imui 5 kskiei dla P. T. Przemysłowców zaraz 

dóbr. przyjmuje Adm. :Nowej Retoray<. |DO SPRZEDANIA. — DWIE WILLE z kom. 
LÓD ZE STAWÓW, psieżonych w Krakowie, fortem w Krakowie DO SPRZEDANIA. Zuło- 
DO SPRZEDANIA. Wiadomość w kaneelaryi szenia pod: »5. R« do Biura dzienników Hop- 
ulica Grodzka L. 40, 1. piętro, casa i Saiomonowej. Kraków. Szczenańska 9. 
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Ministerstwo skarbu 
Urząd pożyczek państwowych i skarbu narouowego 


Marszałkowska |. 154 
ogłasza niniejszem, że zapisy na Polską pożyczkę państwową 1918 r. przyjmują: 


Kasy Urzędu, Polska I pajowa Kasa Pożyczkowa, Towarzystwo Kredytowe 
Ziemskie, Towarzystwa Kredytowe Miejskie, oraz wszystkie Banki akcyjne 
i Domy bankowe w swych instytucyach centralnych i oddziałach; Towa- 
rzystwa Wzajemnego Kredytu, Towarzystwa Pozyczkowo-Oszczędnościowe 
i inne instytucye drobnego kredytu, a także Kasy powiatowe i poczty. 


Pożyczka 1918 r. — w wykonaniu dekretu oraz uchwały Rady ministrów z dnia 3 listopada 1918 r. 
została wypuszczona na warunkach następujących: 

1) Krótkoterminowe zobowiązania skarbowe (asygnaty Polskiej pożyczki państwowej 1918 r.) za- 
bezpieczają się całym majątkiem Państwa polskiego i wszystkiemi jego dochodami. 

2) Asygnaty są wypuszczane w odcinkach po 180, 500, 1000, 5000, 10.000 marek polskich, koron 
w walucie austryackiej oraz rubli. 

3) Asygnaty oprocentowane są w stosunku 5'p rocznie, przyczem procent jest wypłacany nabywcom 
za rok z góry przez potrącenie go z ceny sprzedażnej, z odpówiednim dyskontem w zależności od 
daty nabycia. 1181 1 5 

4) W dniu 1 listopada 1919 r. Skarb polski wycofa asygnaty w drodze wykupu w walucie, w której 
asygnaty wydane zostały lub w razie przejścia Państwa polskiego na nową walutę — w nowej wa- 
lucie polskiej według kursu, który obowiązywać będzie dla konwersyi wszelkich zobowiązań płatniczych. 
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| TB lniana Uisackiej u Kzakowia, sl. Uagienócha KB, 3. i 4 Bogàsa drakaczi be J Bórzki 


